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Rok 


Ni. 


przenia 


* bronzu, a mianowicie: monstraucje, kie 
lichy, puszki, cyborja, krzyże, 
trybularze, 


Wielki wyrób 
lichtarzy stylowych. 
Kompletne ołtarze 
metalowe, tabernacula 


R-peracje oraz złocenia i sre- 
łiehtarzy żyrandoli itd. 
Z uwagi na obecny kryzys 


myśle obniżyliśmy ceny naszych wy 
robów i stosujemy dogodne warunk 
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„W Krakowie 


Przedpłata wynosi: 


(6-20 zł. | 


założenia 1880. | 


FABRYKA WYROBOW METALOWYCH I SREBKNYCH 


JARRA 


- Spółka Z Gyi. Odp. 


KRAKÓW 


lampy 
It. p. 


i t. p. 


naczyń kościelnych 
— o — 


w prze 


dostawy. 


— g= 


ul. B. Joselewicza L. 21. — Telefon 12621 
Poleca: i 
wszelkie przybory kościelne ze srebra i 
żyrandole 


Pisałem wczoraj o prawdziwie despe- 
rackim argumencie, który wysunał „Czas'* 
na poparcie list sanacyjnych przy wybo- 
rach, Jest nim groźba: — głosujcie na sa- 
necie, bo jeśli sanacji nie utrzymamy 


iw Polsce, to państwo zaleje potop chaosu, 


olszewizmu i t. p. 
Musiał się jednak szanowny nasz „con- 
reret wreszcie polapać, że argument jest 


całkiem nieprzekonywujacy, a OWSZEM wego reżymu... 
: SAE jak w aj salié- ESET W. 
Ki et zabójczy — jak a 5. hg Obywatele! Musicie wiec wybrać jedno 
v — dla sanacji. Wraca do niego CZ |; dwojga złego. Wyhierajcież to, które jest 


jSłaj i próbuje naprawić, co w pierwszymi 
lmovecie zepsuł. Czytelnicy nasi przeko- 
naja się jednak, że i tym razem nie lepiej 
(wypadły wysiłki „Czasu“, niż onegdaj. 
Argument o „potopie“, jak z poczatku, tak 
1 teraz jest dia sanacji dalej, mimo sta- 
Tań „Czasu“, zabójczy. Świeże zaś dowo- 
„dzenie „Czasu“ jeszcze go pogarsza. 

|. Tok myśli „Czasu“ teraz jest następu- 
Haer: — Walka wyborcza rozegra się mię- 
dzy Centrolewem a Blokiem Bezpartyj- 
nym., Inne grupy (Ch. D., Stronn. Narodo- 
fwe), to „czynniki drugorzędne. Jeśli zwy- 
cięży Centrolew, wówczas wezmą górę ha- 
Słą „walki z Kościolem obok walki z wszel- 
Ika wlasnością“. Dlatego — ufa „Czas“ — 
Wszystko, co „w Polsce spokojnie, umiar- 
ikowanie, po polsku i religijnie o rzeczach 


Bloku Bezpartyjnego i nie da sie zrazić 
,do niego faktem, że są „niewątpliwie (!) 
"dość liczne (!) błędy (!) rzadu. 


Krótko mówiąc, dowodzi „Czas“: — 
wybory będa walką tylko miedzy Centro- 


roli. Kto „myśli po polsku“, winien głoso- 
jwać na BB., nie zrażając się „niewątpli- 
„wemi* i „dość licznemi* błędami pomajo- 


mniejsze, a zatem BB.! 
Oto jest poprawiony argument o „po- 
topie”. 

, Trochę to jednak zawcześnie na sta- 
„wianie horoskopów wyborczych. A praw- 
'dopodobnie już niedługo przekona sie 
„Czas“, że sie mylił, skazujac np. Ch. D. 
na „rolę drugorzędną* przy wyborach. 
W związku z podjeta akcja wyborczą 
otrzymała Ch. D. tyle zachęty do pracy 
i tyle zapewnień pomocy, że według na- 
szych przewidywań wcale nie drugorzęd- 
na jej się zapowiada rola przy wyborach... 
Ale, niechże sobie organ konserwatywny, 
skoro już chce, wierzy w naszą słabość. 
Nam to nie przeszkadza... 

Chcemy natomiast zwrócić uwagę na 


polityki mysli“, będzie głosowało na listy: rozpaczliwość przedstawionego wyżej „ar- 


LUKSUSOWE i SKROMNE 


ZJEDNOCZENI STOLARZE i TAPIGERZY 
Kraków, Rynek Główny L. 3. 


| w tą 


z odnoszeniem bez odnoszenia 


4:70 zł. 


— il 


iewem a BB.; inne grupy nie odegrają | |8] 


Wydanie ,B 


| i 
Na całym obszarze Państwa pols. 
z przesyłką pocztową 


6-20 zł. 


Polecamy! 


REDAKCJA, ADMINISTRACJA i DRUKARNIA KRAKOW, ULICA SW. KRZYZA L. H. 


KONTO CZEKOWE P. K. O. WARSZAWA 140.055 KONTO CZEKOWE P. K. O. KRAKÓW 401.099. 


Za granicą 


9,50 zł. 


ena egz. 25 gr. 
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Przedpłata zniżona 
dla nauczycielstwa lndoweso 


5*70 zł. 


Za każdą zmianą 
adrasu 
dopłata 50 gr. 


po najtańszych pan 
Tl a 
w wielkim wyborze 


Linoleum, Ceraty, Dywany wełniane i pluszowe, 
Ghodniki, Kapy na łożka, Koce i Pledy, Narzuty, 
Firanki, Portiery, Chodniki kokosowe 


Płaszcze gumowe 
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PRZEMYSŁ-LINOLEUM 


Kraków, Rynek 10. 


Warszawa, Marszałkowska 143. — Bielsko, Wzgórze 20. 
50 własnych składów. 


—— — A 


gumentu*.. Z dwojga złego wybierajcie 
mniejsze! ; 

Już to trzeba przyznać, że. co się 
„Czas“ zabierze do obrony sanacji, zawsze 
jej zamiast pomóc — zaszkodzi. Wczoraj 
nieopatrznie kazał nam głosować na BB. 
z powodu grożącego „potopu“, nie zdając 
sobie sprawy z tego, że ten argument „im- 
plicite* mieści w sobie potępienie sana- 
cji. Dziś zaś już otwarcie pisze o „niewat- 
pliwych* i „licznych'* błędach, popełnio- 
nych przez rządy pomajowe, a zdobyć się 
może zaledwie na prośbę do społeczeń- 
stwa o pobłażanie i litość dla tych błę- 
dów. 

Nie! Ten argument nie trafi do prze- 
konania społeczeństwa. Tym razem, nie- 
stety, nie ma zastosowania znane powie- 
dzenie: z dwojga złego wybieraj mniej- 
sze.. Jak w tej piosence, do której melo- 


dję dorobił, zdaje sie, ks. Lubomirski K.: 


On mnie pytał, co ja wolę, 
czy łzy jego, czy z nim żyć? 
A ja rzekłam przez swawołlę: 
z dwojga złego wolę — nic! 

I mamy to przekonanie, że przy wybo- 
rach wszystko to, co — używając określeń 
„Czasu“ — „w Polsce spokojnie,' umiar- 
kowanie, po polsku i religijnie o rzeczach 


i polityki myśli“, nie przez żadną swawolę, 
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> 7 e r 4 . 
Zgromadzenie Sióstr Naiśw. Rodziny z Nazaretu w Wadowicach R 
| przy ul. Trzec'ego Maja L. 27 Telefon 31 
i „podaje do wiadomości 
że z dniem 1-go października b. r. przyjmuje do Zakładu 
dziewczynki w wieku od lat 4 — 6, dając im wychowanie 
przedszkola, prowadzonego przez własrą kwalifikowaną siłę pod 
głównem kierownictwem JWP. Inspektora Dr. Wł. Bernhardta. 
Całkowita opieka, utrzymanie oraz opłata przedszkola wynosi miesęcznie 100 Zł. i 


TiSZYSZSSSZEG SIE 


ale z głębokiego przekonania i namysłu 
powie: z dwojga złego, Centrolewu i BB., 
wolę.nic; i odda głosy na listy tego obozu, 
któremu prorokujący „Czas* drugorzędną 
wyznacza rolę. 

„Był w starym Rzymie zwyczaj, że dla 
skrócenia mak zranionemu gladjatorowi 
wbijano — z litości — mizerikordję w ser- 
ce. Mam wrażenie, że to samo robi obec- 
nie „Czas“ z sanacją, kiedy litościwe ser- 
ca chee dla niej pozyskać prośbą o pobla- 
żanie dla jej błędów i porównywaniem 
ich z błędami Centrolewu! Czyż to bowiem 
nie zabójczy argument? W. Z. 


Wywiadu nie będzie. . 


Warszawa. 20 września. (Tel. wł.) Dziś ra. 
no w kołach sanacyjnych ntrzymywano, że ju- 
tro ukaże się nawy wywiad marsz. Piłsudskie- 
go. Po poludniu jednak zapowiedź tę odwoła: 
no. Nareszcie będzie jedna niedziela bez wy- 
wiadu. f : 

, P. BETMAN W GRUDZIĄDZU. 

Warszawa. 20 września. (Tel. wł.) Areszto- 
wanego b. posła P. P. S. Betmana wladze cy- 
wilne przekazały władzem wojskowym, | które 
osadziły go w więzieniu wojskowem w Gru- 
dziądzu, 


© czem pisza imni2. 


Perfidja „Czasu. 


„Czas“ pisze: 

„Dzienniki opozycyjne podały wezoruj 
wiadomość, wedle której kierownicy Bloku 
Bezpartyjnego mają liczyć rzekomo na 
zdohycie 300 mandatów przy wyborach. 
Oczywiście jest to wiadomość „na wlasnym 


drucie", jak to mawiano dawniej, cheac 
oznaczyć wiadomości zmyślone. Nikt 
z kompetentnych przedstawicieli Bloku 


w tej sprawie się dotąd nie oświadczył i 
nikt z nich zapewne nie jest tak lekko- 
myślny, aby już dzisiaj mógł ogłaszać, ile 
mandatów Blok za dwa miesiaco zdobę- 
dzie. 

W dalszym ciągu artykułu złości się 


„Czas“ na opozycje z powodu tego — jak | 


pisze — „humbugu umyślnie wypuszczo- 
nego“ . Dla ścisłości jednak musimy zazra- 
czyć, że pogłoskę o 300 mandatach dla 
sanacji podał we czwartek warszawski 


„Ekspress Poranny“, powtórzył ja 1 puścił | 
kiego szkolnictwa mnożyć się zaczęły nawró- 


w obieg „Kurjer Czerwony“. a taki „Dzień 
Pomorski“ już wW piątkowym numerze 
chełpił się, że — sanacja ma owe 309-ta 
mandatów już w kieszeni prawie. Odkądże 
to więc te „Ekspressy', „Kurjery” i 
„Dnie“ należą do opozycji? 

Pozatem prorokujący. od paru dni 
„Czas* zapowiada, że giówna walka wy- 
borcza, stoczona będzie między Centro- 
lewem, a sanacją, że natomiast ani Ch. D., 
ani Stron. Narodowe nie odegra w tej 
kampanji większej roli. — Najwidoczniej 
„Czas“ życzy sobie, żeby tak było. Chodzi 
mu o to, żeby koła umiarkowane i kato- 
lickie odciągnać od list Ch. D., względnie 
Stronnictwa Narodowego, z powodu, iż są 
rzekomo pozbawione szans, a pozyskać je 
dla list sanacji. To się oczywiście nie sia- 
mie. Nasze koła katolickie i umiarkowane 
dobrze już wiedza, czem jest sanacja, co 
zrobiła i do czego jest zdolna. 


Na czem sanacja opiera swe nadzieje 
wyborcze ? 


W tej samej sprawie pyta „Polonia“ 

„Na czem opierają się te najistotniejsze 
rachuby sanacyjne?* 

„Główną —- odpowiada — podstawa 
sanacyjnych nadziei jest wiara w możność 
steroryzowania społeczeństwa do takiego 
stopnia, że nie będzie śmiało głosować na 
listy opozycyjne! Wiara w skuteczność ter- 
roru była i jest właściwością każdego sa- 
mowładztwa, a rzecz przytem znamienna. 
że wiara ta zawsze bywała tem silniejszą. 
im samowładztwo bliższe jest upadku... 

Wiara zresztą w możność steroryzowa- 
nia ogółu jest właściwą także u ludzi, któ- 
rzy ten ogół uważają za zbiorowisko idjo- 


tów. za hołotę, bandę, coś w rodzaju mięk= 


kiej gliny alho za jeszcze coś gorszego. 

W tym kierunku ma oddziaływać po- 
średnio wszystko, eo od paru tygodni prze- 
żywamy. Zacietrzewieni sanatorzy łudzą się 
że masowe aresztowanie posłów (a wedle 
aficjalnej zapowiedzi jest to dopiero czwar- 
ta część tego, co zamierzono), nietylko 
utrudnia stronnictwom ich akcję wyborczą. 
ale bardziej jeszcze zastraszą — szeroki 
ogół. Krzyczał onegdaj na wiecu mówca 
sanacyjny: ..Patrzcie, jak rząd postępuje 
wobec swoich przeciwników. nawrt tych 
najpotężniejszych, patrzcie i — strzeżcie 
się!“ Wypadki krwawej niedzieli agitatorzy 
w ter sam sposób wyzyskują”. 


Kto rzucił granat w ub. niedzielę ? 


W warszawskim ..A. B. C.“ p. Zagór- 
ski, raniony w niedzielę ubiegłą podczas 
manifestacji Centrolewu przeczy, by byl 
raniony odłamkiem granatu — jak pisza 
pzaety sanacyjne — i "twierdzi, źe otrzymał 
z tyłu cios, który go ciał w prawe ramie 
i przeciał Ściegno. — Równocześnie czyta- 
my: 

„Na podstawib szeregn zeznań Świad. 
ków i oceny wojskowych kół fachowych. 
możemy twierdzić, że z tiumu nie rzucono 
żadnego granatu ręcznego na nolicję, nato- 
miast byi rzucony granat w Hum z ogródka 
Rekierta, do którego wkroczyła na kilka- 
naście minut przed wypadkami jedna ze 
znanych bojówek „sanacyjnych*. 


nwe 309 de!arów... 


„Robolnik” 
nisze, że mu 

„chodziło nie o samo przyjmowanie 

pieniedzy od towarzyszy z Ameryki, ale a 


odpowiadajac p. Holówcc, 


zestawienie togo przyjmowauia z cstatniemi nych, przeznaczans wylacznie do rozbija- 
Holéwkaťt nia katolickich parafij! 


wywiadami i... zdarzeniamwi.: I. 
miałhy prawo rzucać obelgi, zreszta wogóle 
pisać cośkolwiek. giyby uwzględnił jedno- 
cześnie teksty, ©skarżające nas wszystkich 
razem i każdego z nas zasobna o kradzież 
pieniędzy państwowych bez nazwisk i bez 
aktów. Mle to już jest plaszczyzna etycz 
lawe 


„GŁOS NARODU? z dnia 22-g0 września 1930. 


Przegląd 


Zamach na szkoły katolickie w Grecji. 


W Grecji odnieśli katolicy niedawno dnże 
zwycięstwa, albo — dokladniej się wyraża: 
iac a odparli groźne nicheznieczeństwo. Pa 
szło o szkoly... 

Przed kilkunastu laty wzięli się grecry ka- 
zolicy gorliwie da twórzenia wiasnych szkól. 
Powstały doskonale zakłady naukowe (jak w 
Ateuach, na Kórln i w szeregu miast), z któ- 


tych moskiemi kierowali Jezuici, żóńskiemi zaś 
Urszulanki i inne żeńskie zgromadzenia ża- 


konne. Szkoly te zjednaly sobia wkrótce takie 
nznanie luńności, że w pewnych miejseowo- 
ściach rodzice, zresztą schizmatycy, wycofali 
dzieci ze szkół państwowych, a przenieśli je 
do prywatnych. katolickich, mimo, ża ich to 
uaraziło na koszta. Szczególnie żeński zaklad 
szkolny z "inos zdobył sobie świetna renomą 
przeszło pełowa jego dzieci należała io seliz- 
matyckiej cerkwi. 


Nic dziwnego. że w miare różwojn katolic- 
cenia do Kościoła. To jednak sprawiło. że 

schizmatycki metropolita Aten, Chryzostom, 
nie pomnac na swoja godność, a ulegając tem- 

peramentowi wystąpił w prasie ateńskiej w naj- 
gwaltowniejszy sposób przeciw katolicyzmowi, 
nie szczędząc nawet Papiestwn gróżb i obelg. 
Wystąpienie metropolity pociaągnęlo za soba 
skutki. Wojowniczy kler schizmatycki począł 
ludność ekscytować przeciw katolikom, w pra- 

sie i na zebraniach. Zaczęto mówić o „przepę- |, 
dzeniu* katolickich duchownych i o zburzeniu 
szkół .„rozsadników fanatyzmu rzymskiego”... 
Co więcej! Metropolicie udalo się pozyskać na- 
wet ministra oświaty, Papandrcasa. dla swoich 
planów. A rezultatem narad tych dwóch mężów 
stanu było opracowanie projektu ustawy. która 
miała ostatecznie zniszczyć kwitnące szkolnie- 
two katolickie w Grecji. 


Nie zaspali jednak sprawy katolicy. Odpo- 
wiedzią na projekt rządowy były masowe pro- 
testy publiczne wobec ludności i protesty skła- 
dane na ręce rządu. Zażądali katolicy wycota- 
nia projektu ustawy, piętnując. jego antykon- 
stytucyjnego ducha. i położenia krosu heey 


prasowej przeciw (Głowie katolickiego ` Ko- 
ścioła. n 
. Wystąpienie katolików. poparte zreszta í 


przez wielu uczciwych schizmatyków i przeą 
część prasy, zrobilo swoje. Minister spraw we- 
wnętrznych powściągnał swawolę prasy. a miej 
nister oświaty wycołal z parlamentu swój pro; 
jekt ustawy. 

Świadczy to dobrze z jednej strony o silę 
katolicyzmu greckiego. z drugiej zaś — o wy- 
sokiej wartości szkoły katolickiej w Grecji. 

* bal x 

W tych dniach obradował w Wiedniu IV. 
międzynarodowy kongres dla reformy sekn- 
alne). Kiecrowany przez notorycznych ..wolno- 
myślicieli“ stanął w otwartej sprzeczności z za- 
sadami katolickiej moralności seksualnej...| 
Główna rolę na nim odgrywał znany ..psvcho- 
log seksualny“ Dr. Magnus Hirschfeld (Berlin). 
Jego caty referat o potrzebie nowej moralności 


Koncesje rządu dla sekty Hodura. 


„Czas* już teraz próbuje przyciągnać 
kalolików do sanacji, zapewniając, że 


rządy pomajowe uprawiały 
„życzliwą Kościołowi linie polityczną”. 


Jest to daść umiarkowana pochwała, 
ale i w łem brzmieniu pozbawiona jest 
podstaw, Oto bowiem. co pisze „Polska 
Qdrodzona”. (organ sekty Hodura) w nui- 
merze z 15 września. Donosi, że w latach 
1920 i 1921 i nast. kierowniev sekty na- 
próżno kołatali u rządów o _ Iegalizacje. 
Dopiero w grudnin 1826 r. minister spraw 
wewnelrznych wydał okólnik, który przy” 
niósł „boduroweam* ogromne korzyści. 
Zawierał howiem: A 

„l Pezwolenie na budowe kaplic Ko- 
ściola Narodowego. -+ 2) Odprawianie na 
hożeństw publicznych Kościoła Narodowe- 
go. — >) Odprawianie pogrzebów wyznaw 
ców Kościoła Narodowego. — 1) Wydzie- 
lenie miejsce na cmeniarzu dla wyznawców 

Kościoła Narodowego. — 5) Zaprzestawie 

prześladowań(?) wyznawców Kościoła Na 

redawego ze strony władz lokalnych", 


Niech nam nikl nie mówi, że lego wy- 
maga wolność wyznania. Sekta Hodura 
nie jest żadnem wyznaniem, ale zhbierani- 
na ludzi bez określonych zasad religij- 


Oto zachwalana przez „Czas „życzii- 
wość' rządów sanacji dla Kościoła... Re- 
wełacyjne wyznanie „Polski Odrodzonej” 
w inno dać do myślenia polskim katolikom. 
Nikt bowiem dotad nic wiedzie! o owym 
okólniku rzadu z roku 1926. Chowano go 
pod korcem! 
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Mocna postawa katolików. 
alny w Wiedniu, 


| niego młodzieży. która — według 


religiiny. 


zwracał sie przeciw „oficjalnejć i „tradycyjnej 
etyce. Berlitfeki seksuolog domagał się swobo- 
dy .pozamalłżeńskiego" pożycia seksualnego. 
rezwjazalności małżeństwa. hszkarności dla wy- 
stęnków przeciw naturze į „uwolnienia kobiety 
ol przymaen rodzenia (niekaralność przerywa- 
nia ciąży), W tym samym kierunku zmierzaly 
i inne referaty. Uzupełnieniem tego niesławnego 
kongróśu była wystawa. która. sprawozdawca 
z „Reichspost* okresla jako „skandal w perma- 
neneji” 

Przykre wrażenie na 
grosu zrobiła uisoheenóść 


organizatorach Ron- 
prezydonta republiki 


i ministrów. których zaprosili: choć. naszem 
zdaniem. i tak za wielki liberalizm okazał w 
tym wypadku rząd unstrincki, Trzeba bylo 


mosóle nie dopmścić do dego skanfalicznego 
kongresu, a przynajwmiej udział w nim cieks- 
wych ograniczyć do pewnej grupy starszych. 
zawodowych .scksnologów* j nie dopuścić do 
wspomnia- 


BRANO 


i Nr. BL. 


HOTEL W WARSZAWIE, 


LHEMIELNA 5 przy N. Świecie à 

Tel. 7-96, 406-33, | 335-39. 403 
15 pokoi z nowoczesnym konfortem urządzonych 
od zł. 5'50 na dobę wraz z pościelą, bielizna 
+ oświetleniem. 


EEE IZOTOPY TELE OWO AO E 


negy sprawozdawcy — licznie na kongres przy- 
hyla. 

Mamy zatem do 
jawem tego kierunka w wretuwaniu 2,0l- 
uom, który się ze „Świerkich* wywodzi zalo- 
żeń („wolność , „procz z zabobomumi”), a pelna 
realizacje znajduje w bolszewickiej Rosji. gdzie 
wszystkie postulatv p. Wirschfoliu zostały 
wprowadzone w życie... $lepi ei ludzie. którzy 
ten kongres oryamzowali, i którzy w nim brali 
udział. nio maj» pojecia o sile kansekwencji 
w tej dziedzinie. Nie przyjmszczaja pewnie, że 
odstępstwo w jednym chocby punkcie od po- 
sartzanej „tradycyjnej” etyki powoduje. musi 
spowodować. rozprzężenie ohyczajów w ma 
sach. rozhicie rodziny i zniszczenie młódości. 

Przyklad Rosji winien im to uświadomić! 
Cóż jednak z tego. kiedy sa ślepi! Pejot. 


czynienia z Nowym prze- 


Listy ge dnewskie: 


Szanse i niebezpieczeństwa federacji, 


Genewa, 17 września. 

Gdy p. Titulescu ogłosił dzikić ij. że rezolucja 

* Wera powolująca do życia specjalny > 
misję studjów nad „planem wspólpracy rządów 
curopejskich*, zostala jednogłośnie przez Agro- 
madzenie Ligi przyjeta, mówili niektórzy dzien- 
nikarze. że jest to pożrzeh pierwszej klasy dla 
idei Federacji Europejskiej. Gdpowiedziano im. 
że może to jest i pogrzeb, ale że po tym po- 
grzebie przyjdzie jej zmartwychwstanie. Twier- 
dzę. że napewno przyjdzie, gdyż Kuropa, która 
przez reformację stracila swą jedność moralna. 
a jeszeze przedtem — z upadkiem dominującej 
roli Papicstwa — swą jedność polityczną, zmie- 
rza poprzez wojny i przeobrażenia polityczne 
do nowej organizacj. Nowa ta jedność — 
mniejsza o to. czy przybiera formę Federacji. 
czy też wyrazi się tylko we wspólnej polityce 
i jakicjś lnżnej kooperacji (jak naprz. Unja 
Fanamcrykańska) — oprze się na wzajemnym 
szacunku i na wzajemnej pomocy wolnych na- 
rodów. Proces wyzwolenia narodów znisze 
ezywszy zahorcze imperja curopejskie,, zbliżył 
nas poważnie do realizacji tej. wielkiej idei. 
Niestety, mie wygasły jeszcze — przykladem 
ostatnia wybory niemieckie — dążenia zabor- 


czę niektórych państw i one tn są glówną 
przeszkodą na drodze da porozumienia euro- 
pejskiego. „Ale nie zapominajmy 0 madrych 


słowach rzymskiego profesora: jesteśmy do- 
piero u początku dziejawej ewolucji, która 
przez wyzwolenie narodów prowadzi do uo- 
wej jedności naszego kontynentu. Przedstawi- 
ciel Chin dr. Chao-Chu-Wu cytował nam 
wczoraj słewa Komucjnsza z przed 25-ceiu 
wieków. których przypomnienie w obeenyin 
czasie dajo właściwe pojęcie o tym nieslycha- 
nie długim „czasie pracy'. jakiego potrzebuja 
wielkie idee dla swej realizacji. 

„Kiedy wielka zasada zostawie zastosowa- 
na — pisał Konfnejusz — świat będzie należa! 
do wszystkich. Wyhierani heda tylko ludzie 
enatliwi i zdolni. Zapanuje ufność wzajemna 
i duch przyjaźni. Bogactwa przyredzane nie 


będa wyzyskiwane ma korzyść niewielu jel 
nostek. Nie zobaczy się ani intryg. ani spi- 
sków. ani kradzieży, ani zdrad: bedzie można 


żyć przy otwartych drzwiach, 
o wielkiej wspólnocie“ 


Jest to duża 


Taka jest myśl 


wiecej. niż się spodziewamy 
ad. inicjatywy p. Brianda, Nieehby „Komitet 
sfudjówó, de którcza wcjla delegaci wszyst- 
kieh państw cvrojejskich (i p macuropejskieh. 


jesli zechcą) kierował sie dewiza innego zno- 
wu proroka Wseliedu, Zoraastra. która prev- 
panniał delegat perski Pussejn Chan Ma: 


„izystuść i uczciwość w 


i w szenie u może po raku przyjdzie na 
MT Zeromadzenie Liyi z jakimś konkretnym 


myśli w sławie 


projektem. który — nie łudźmy się! — zacznie 
dopiero zwykla swa drego rrzez alemlik ko- 
misyj i przez gabinety rządów. drogę, która 
trwać może lata, lub lal dziesiątki. Wszystko 
zależeć będzie od kovjnnktury politycznej 
Dziś, po zwycięstwie w Niemczech bitlerow 
CÓW. wrogów pakojn i Ligi, haroskopy dla 
pracy „Komitetu studiów są cuikiem niewa 
sole. Mówią, że lukże stanowiska Prianda jest 


valarin zachwiane, 
widywaniom ewaknacja Nadrenji wzmocniła 
w Niemczech nie zwolenników, ale wrogów 
porozumienia z Francją — u p. Briand to prze- 
cież główny rzegznik Federacji i jego dymi- 
sja oraz przejście p. Tardieu na, Ouai Orsay 
zahamowaloby silnie wehikuł, Fede 
rację* do portów przyszłości. 


zdyż wbrew jezo prze. 


wiozetey 


Jedna uwaga jest tu niezbedna. ile myśl 
Federacji jest sama w sobie Spo dn Ta 
zo stanowiska polskiego niebczpieczna i szko- 


Li 


dliwa bedzie -—- lub stać się może — zbyt 
energiczna agitacja za nią, prowadzona przez 
Fraucję. Taka propaganda bowiem będzię ro- 
znmianą przecz Niemcy jako cheć otrzymania 
przez Vrancję nowego zabezpieczenia, jako 
próba stwerzenia dla niej lępszej koniunktury 
politycznej i wyższego stanowiska w Europie. 
Niemcy widząc zubiegi Paryża o <tworzenie 
Uuji Enropejskiej. będą mówić: „Unia leży 
widcceznie w interesie Francji i jej głównie 
przyniesie korzyści. Jeżeli się mamy na nia 
zgodzić, to musi nam Francja za to zapłacić. 
Nie w»stąpimy więc do Unii zadarmo. Postawi. 
my warunki. tak. jak je postawił Stresemann 
w Locarno". Jakież to będa warunki? Każdy 
Polak i każdy Fraucuz zna je doskonale. Na 
czele programu niemieckiego w polityce zagra- 
niecznej znajduje się dziś rewizja polskich gra- 
nie. Fa to rewizja, Lędzie ceną, którą Niemcy 
Losiawią, gdy projekt Uuji wejdzie w stadjnm 
przygotowania. onu to sranie się celem szan- 
tażu, jaki zastosują Niemcy walce p, Brianda. 
Rewizja granie za Wederucję — oto bedzie 
hasło następców p. Curtlinsa w Genewie. 


Inaczej sprawa by wygladala. gdyby pru- 
„rktodawcą Federacji staty się Niemcy. które 


w dziedzinie gospodarczej mogą na niej istot- 
nie zyskać bardzo wiele. co przyznał w mawie 
wczorajszej san p. Curtius. lub gdyby na miej- 
stu p. Brianda znalazł się p. Scistoja lub Hen- 
derson. Mo wysunięcie Federacji przez Fran. 
cje stwarza — powtarzam raz jeszcze — dla 
Niemice nową i wygodną platforme dla pod: 
niesienia sprawy granię i przez to jest dla nas 
conajmniej niewygoduen. Bo choć oczy wiście 
Niemcy rewizji nie wywalcza. to jednak roz- 


reklamuja straszliwie swa teze  rewizyjną 
I wytwarza przekonanie w świecie, że prze- 
szkodę główną na drodze do tak pieknego 
ideału. jakim jest Federacja Kuropejska. Sta- 
nowi Polska. i 

We wczorajszej mowie p. Zaleskiego nie 
znalazłem jeduak śladów zrozumienia teg» 


niohezpieczeństwa. P. Zaleski 
zdania. że jeśli p. Cnitins ulję wspominiał o re- 
wizji sranie, fa i on win powinien jej poru. 
szuć, Ale przecież p. Curtius w odpowiedzi pi- 
semtój na memorandum Branda żądanie te- 
wizji wyraźnie zupoawiedział, Przecie p. Trevi- 
anus. Kalipa p. Curtisa w gabinecie za te- 
wizją prowadził: wiecową propagande! | prze- 
cież jesteśmy już po wyborach Z JE września. 
które dały zwyciestwo najbardziej arresvwno- 
mu nacionalizmawi niewieckienw V 
powinien Wł — majem zdaniem — z tryhnany 
Ligi stanowczo przeciw temu 
ZANA CANIN atmosfery przez Niem. 
cy. Prykuna właśnie 1 tylko dla 
obrany jmkolu 

Za słabo również zaakcentował Busz mini- 


tył podobna 


zajrotystowaś 
pekajowej 
Ligi sluzy 


umywalnie, kłozety, urzędowa 
wodociągowe i qazowe poleca 


J. MEISELS 


ZAKŁAD INSTALACYJNY 


Kraków, ul. Karmelicka 3. 


" Telefon Nr.101-63. 


Zaleski ' 


ster tezę polska, że przed rozbrojeniem musi 
przyjść wzmocnienie bezpieczeństwa. Wolec 
mów Hendersona, Curtiusa, Apponyi'ego, do- 
magających się zwolania konferencji rozbroje- 
niowej już na rok przyszły dla przeprowadze- 
nia daleko idącego ograniczenia wydatków na 
armię — trzeba było przynajmniej z równą 
siłą, jak to zrobił p. Mironescu, podkroślić, że 
mamy obok siebie groźnego sąsiada, który do 
Ligi nie należy i który posiada olbrzymią ar- 
mję. Można bylo także wspomnieć, że Niemcy 
nie podpisali w Lacarnie traktatu gwarantu- 
jącego polskie granice, 

P. Zaleski powiedział zresztą szereg traf- 
nych uwag, a jego propozycja, by eksperci 
Ligi porozumiewali się osobiście z rządami 
przed zwolauiem kanferencyj  międzybaredo- 
wych (przez co uniknie się fiaska tych konfe- 
rencyj, jak to było w uhiegłyra roku) jest bo- 
daj jedyna praktyczną inicjatywą, jaka padła 
w całotygedniowej dyskusji. Gdyky jednak albo 
mowy swej nauczył się na pamięć, albo nau- 
czył się jej dobrze czytać. to efekt jej byłby 
dużo wiekszy. P. Skrzyński mówił zawsze z pa- 
mięci, wielcy mowcy Ligi: Briand i Politis 
przemawiali bes skryptów. inni peslugiwali się 
zapiskami w większej lub mniejszej mierze: 
jeden p. Zaleski czytał tak. jakby po raz 
pierwszy miał skrypt w rece. A przecież Ligi 
to wielkie zgromadzenie z wlziaian 1000 ludzi! 
Trzeba dvać o efekt oratorski. ax. 


GłRzmitej. 


Fila ziemiach 
PEARL waza 


25-lecie kaniaństwa ks. Prymasa. 

25-levie kaplaństwa ks. Prymasa kardynala 
Hienda, 
uczci Pezuań w uiedzielę 28 b. m. 
przewiduje m. in. Mszę świę:ą. odprawioną przez 
Jubilata w katedrze poznańskiej, poczem złożą 
hołd ks. Prymasowi organizacje i wierni. O 
godz. 12 w pałacu prymasowskim składać bhe- 
dą życzenia przedstawiciele wladz i delegacji. 
Uraczystoścj zakończy jubikuszowa akademia 
w uniwersytecie i rant. 


Przeciw nansużyciom ! 

Sejmik powiatowy w Tomeszowie ĻLubel- 
ekim powziął jednomyślnie nasiępującą uch- 
wałę: 

„Sejmik powiatowy uchwala. że ani lokal 
Sejmiku. an! środki lekomocji nie mogą być 
używane do potrzeb akcji politycznej, związa- 
nej z wybcrami. a czyni oschiście odpowiedzial 
nym p. przewodniczacogo wydzialu (który jest 
„sanatorem 1) za przekraczen'a, jakichy w tym 
kierunku okazały sic”. 


Dziewczgta giną na Górnym Slasku. 


Handlarze żywym towarem na widowni. 


przypadające na dzień 23 września. 
Pragram 


Wydział śledczy w Katewicach został za- 
alarmawanv zaglniecien 4 dziewcząt w wieku 
od 14 do*16 łat. Jedna z dziewcząt. Klara Gros- 
Sówna. zabrała swemu ojeu 250 zł 

Dochodzenia ustaliły. że Grossówna 
ze swoja (5-letnia kołeżanką. Julja Bilecka i 
jej rówieśnica Marją Rosówna. wyjechały w kie 
runku Gdańska. Poza tem zniknęła również bez 
śladu Szarlota Simonówna. 

Na ślad dziewcząt dotychrzas nie natrafio- 
ho, Są poszlaki. że dziewczęt* padly ofiarą 
Szajki handlarzy żywym towarem, która przy- 
hyla na krótki ezas na Śląsk i prawdopodobnie 
już się ulotniła. 


Wynałazca umzrł w nędzy. 


Prasa stołeczna donosi: „W mieszkaniu 
Przy ul. Wilczej 62 znaleziona onegdaj martwe- 
20 56letniego Antoniego Srokowskiega, inży- 
niera.technochemika. Ponieważ nie miał on ni- 
kogo z rodziny. przeto żył samotnie. Z powodu 
niedostatku jadał przeważnie kartofle i kapustę, 
które sam sobie przygolowywał. Swego czasu 
Inż Srokowski hył nagrodzony medalem na wy- 
stawie ogrodniczej w Warszawie. Bvł on wyna- 
lazcą szeregu środków przemysłowych. kosme- 
tycznych j chemicznych. Zmarły hył winien za 
komore za 5 miesięcy. Istnieje przypuszczenie, 
Zs zmar] z wycieńczenia”, 

Zaiste, smntna dola polskiego uczonego! 


wraz 


Terror strajkujących. 


14 
Wiey i 
śtraj 


wyrohów ceramicznych Perkie- 
a w Ludwikowie pod Poznaniem wyhn:hl 
k na tle ekonomicznym. Kilku robotników 
prac aczyło się do strajku i przystąpiło do 
a Wywelalo to wśród strajkujących ohi- 
oN Ruszyli oni tłumnie w liczbie okolo 100 
"Ch da fabryki. dokąd wdarli się przemocą i 


r : - : 
ZA Się na pracujących, przyczem jednego 
nich poważnie poturhbowali. a resztę laskami 


Tezyedzi1; : ar śroj 
e! Interwencja policji. podezas której 
dano salwę w powietrze. zdołała zajście zli- 
LJ ` ikó 2 
dować. Szereg robotników, a zwłaszcza pro 
wedyrów akeji, arosztowano. 


SPRZEDAŻ HOTELU B. MINISTRA. 


Jeden z naiwickszych hoteli w Łodzi — 
„Savoy“ poszedł pod młotek licytacyjny. Wła 
ściejejem jego hy! b. minister rolnictwa p. Nie: 
zabytowski. Hotel kupiła grupa wierzycieli, 


„GŁOS NARODU“ z dnia 22-go września 1930. 


Katolicko-spoleczue organizacje Małopolski, 
a szczególnie Krakowa, święcą dziś radosny 
jukdleusz 25-lecia kaplaństw a swujego hądź za- 
łożyciela, bądź kierownika, b. sen. Ks. L. Ka- 
sprzyka. Mają sposobność zicżyć hołd rzetel. 
nej zasłudze, rzadkiej bezinteresowmości i po- 
święgeniu. 

Ks. L. Kazprzyk (ur. w r. 1881) zaczął pra- 
eg duszpasterską po święceniach kapłańskich 
r. 1905 od skromnej placówki (Jeleśnia pod 
Żywcem) Musiał już jednak tutaj okazać mło- 
dy kaplanu szęzególne kwalifikacje, skoro wla- 
dza duchowna skierowała go potem do tworzą- 
cego się wówczas przemysłowego ośrodka, An- 
drychowa. I odtąd rozpoczyna się ta Świetna 
działalność  katolicko-spolcczna Ks. Kasprzy- 
ka, która go z ęzżasem wyśnięła ua czolo du- 
chawieństwa w Pelsee i postawiła w pierwszym 
szeregu działaczy na niwie chrześcijańsko-spo- 
lecznej. E 

Pierwsza myślą Ks. Kasprzyka po zaznajo- 
mieniu się z terenem andrychowskim było po- 
wołanie oświatowych organizacyj robotniczych 
do życia. A kiedy równocześnie w Krakowie 
(w r. 1006) powstała centrala Ch. Z. Z. Ks. 
Kasprzyk zorganizował pierwsze kola tej Ər- 
ganizacji. rezumicjąc doskonale. że warstwie 
robotniczej prócz oświaty katolickiej trzeba 
przedewszystkiem samcepomocy organizacyjnej 
na terenie zarobkowym, Fraca jego na tem 
polu nie była bezewocna. Następcy Ks. Ka. 
sprzyka. przedowszystkiem dzielny dzisiejszy 
działacz. Ks. prof. 5t. Buchala, rozwinęli ją da- 
lej i na takiej wyżynie postawili Andrychów, 
że go dziś śwniał» można uważać za wzór chrze- 
sefjańske-społecznej akcji. 

W r. 1913 Ks. Metrap. Sapieha powołal Ks. 
Kasprzyka do Krakowa dla zorganizowania tn 
katolickiej akcji społecznej. Znalazł tu Ks. 
Kasprzyk szereg chętnych i uzdolnionych osób 
do pracy. ale i nie mało truduości. Chetnych 
skupił kalo siebie. tworzące z czasem liczne Ko- 
ła pracowników katolickich, trudności prze- 


trwał zwyciężając je podziwu godną wytrwa. 
łością. 


- noun 


naiwieksz 


ykonane wa 


pracowniach 


Dla P. T. Duchowieństwa 


POJEDYNEK ROBOTNIC NA WIDŁY. 
W wiosee Henryków ad Leszno przy pracy 
w polu pokłóciły się dwie robotnice: Mareiu- 
kówna i Grolewska. Sprzeczka zamieniła się 
wkrótce w gwałtowną bójkę na... widły. Wy- 
nik uturczki był smutny dla obu kobiet. gdyż 
(rolecwską przewieziono do szpitala w bezna- 
dziejnym stanie z pękniętą czaszką, przeciw- 
niczka zaś odniosła szereg lżejszych ran. 
NAJDROŻSZY CHLEB W WARSZAWIE. 
W dniu 15 b. m. Główny Urząd Statystycz- 
ny zanotował następujące detaliczne ceny chle- 
ha 65 proc. za kg.: Warszawa — 44 gr., Bory- 
sław i Gdynia — 42 gr, Wilno, Stanisławów, 
Lwów. Kraków i Poznań — 40 gr. Bialystok, 
Żyrardów, Kielce. Katowice, Mysłowice, Byd- 
goszcz i Grudziądz — 88 gr.. Kałusz, Sosno- 
wiec i Toruń — 37 gr.. Baranowigee i Lublin — 
36 gr. 
DREZYNĄ KOLEJOWĄ NAOKOLO ŚWIATA. 
Do Warszawy przybył w tych dniach ślu- 
sarz z Sieradza, W. Musiałkowski, celem prze- 
dłożenia petycji o zezwolenie na odbycie po% 
róży naokoło świata... drezyną kolejową. Oso- 
bliwego petenta przyjęto w ministerstwie ko- 
munikacji, lecz oczywiście prośbę jego załatwio 
no odmownie. , 


ŻYDOWSKI FAŁSZERZ WEKSLI, 

W ręce policji w Łodzi wpadł niejaki 23- 
letni Szulim Lewin, który puszczał w obieg 
weksle nieistniejących kupców. naciągając 
w ten sposób swych współwyznawców. Preten- 
sja poszkodowanych dzieki temu fałszerstwu. 
firm kupieekich. sięgają kwoty 50 tysięcy zł. 
Fałszeraa (wadzono za kratkami, 


ediug nsjnowszych modeli 


doborowym gatunku 
w?asnych 


T 


ANTONIEGO 


i o A | IAS 
W KRAKOWIE UL. SZEWSKA 12. TEL. 134-64. 


Bezpośredni import towarów futrzanych. 


o am 


.|w ciąg: 


On to pierwsze utworzył w diecezji kra- 
kowskiej katolickie stowarzyszenia miodzicży 
i sam był pierwszym sekretarzem jeneralnym 
związku tych stowarzyszeń. On też rozbudował 
Ch. Z. Z. na tym terenie. On był twórcą i re- 
daktorem szeregu pism aświatowych lub orga- 
nizaeymych. które rozniosły ewangelję katoli- 
cyzmu społecznego w najszersze warstwy. On 
dał inicjatywę do obchodu rocznicy ene. „Re- 
rum Novarum“. która od paru lat jednoczy 
cały obóz katolieko-społeczny Krakowa i jest 
dowodem jego sily. On zapoczątkował nową 
w Polsce i zbawienna w skutkach instytucję 
„Kola studjów  chrześcijańsko-społecznych*. 
On wreszcie walnie przyczynił sie da zorgani- 
zawania Stron. Ch. D.. iako ukoronowania ea- 
łej rozległej akcji chrześcijańsko-spo!ecznej. 

Można powiedzieć, że nie było dziedziny 
pracy społecznej, którejby Ks. Kasprzyk nie 
dotknął. A ostatnim przykładem jego daru in- 
wencji i jego zmyslu organizacyjnego było 
stworzenie kolenji wakacyjnej dla dzieci ro- 
hotników z Ch. Z. 7. rod nazwą „Radość Dzie- 
cka“. która od lat 3 spelnia swoje zadania ku 
radości dzieci i ich redzięów. Jedną tylko ma 
jeszcze ks. Kasprzyk troskę i tę zdradzimy. 
Oto pragnie wylndować dom własny dla orga- 
nizacyj  elirzeświiańska-spotecznych Krakowa 
które dotąd są go pozhawicne. 

Od kilkunastn lat zasiada ks. Kasprzyk 
w radzie m. Krakowa. Przez 2 lata dzierżył 
mandat senatora Rzeczypospalitej. Pelnił te 
obawiązki. jak i wszystkie inne, z poświęseniem 
i bezinteresownością. 

Kiedy zaś dziś katolickie orgunizacjo Rra- 
rowr mirażają mu swoją wizię:z”% ść za prace 
i poświęcenie. redakcja „Glosu Narada” laczy 
sie z niemi i da chóru gratulacyj Aułącza naj- 
serdeczniejsze życzenia dla swego qrzyjacipla 
i kolegi: Oby mu Bóg nadaj użyczeł sil i Swe- 
go błogosławieństwa w pracy <chrześcijańshn- 
społecznej, którą na naszym terenie zanocząt- 
kował i umiał rozwinąć. Red. 


wyberze 


po cenach konkurencyjnych 
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futra gotowe i na zamówienia. 


FABRYKA TUTEK W PŁOMIENIACH. 

W fabryce tutek do papierosów w Chełmie 
wybuchnął onegdaj groźny pożar, przyczem 
spłonęła część hotelu Angielskiego. Straty wy- 
noszą ponad ćwierć miljona złotych. Przyczy- 
ny pożaru nie ustalono. t 


x calego świata. 


Samekójstwo H. Herzła. 

W związku ze śmiercią Hansa Herzla, syna 
dr. T. Herzla, twórcy syjonizmu, nadchodzą no- 
we szczegóły. Jak stwierdzono. popełnił on 
samobójstwo. Dotychczas nie ustalono na ja- 
kim cmentarzu samobójca zostanie pochowany. 
H. Herzl bowiem przed kilku laty przyjął wia- 
rę chrześcijańska, lecz w 1927 roku miał 
oświadczyć publicznie, że nie należy więcej do 
Kościoła katolickiego. . 


NOWY KIEROWNIK , OBSERWATORJUM 
ASTRONOMICZNEGO W WATYKANIE. 
(KAP) Kierownikiem obserwatorjum astro- 

nomicz. w Watykanie Ojciec św. mianował ho- 

lenderskiego jezuitę, ks. Jana Stein'a, który 
przeszło dwudziestu lat był profeso- 
mechaniki w Amster- 


rem fizyki, kosmografji i 
damie, 
EPIDEMJA OSPY W LONDYNIE. 

W dzielnicy północnej Londynu, w Bethual 
Green zabrano do szpitala całą rodzinę, składa- 
jacą się z 8 osób, z objawami ospy z przebie- 
giem ostrym. Również kilka wypadków ospy 
zanotowano w dzielnicy South-West-Kent. 


Wiens Zeria pagłfotwa b. a. Kaomyła. | Sublokator“ Józi! 


Józia była dziewczynką do wszystkiego. 
Dzieciństwo jej było niewesołe, Wszak była 
nieprawem dzieckiem matki, która potem 
wyszła zamąż za innego i miała z nim kilko- 
ro ślubnyeh: dzieci. Mała Józia była solą 
w oku ojczyma. 

Zbiedzone,  sponiewierane, popychane 
przez każdego. chowało się samopas dziec- 
ko. Od najmłodszych lat musiała „zarabiać“ 
w chałupie na swój czarny kawałek chleba. 

Dółnaga w lecie i w zimie, wiecznie glo- 
dna i brudna, dziecko niczyje. Nawet do 
szkoly jej nie posyłano: bo... „mało to robo- 
ty dla niej w domu!... 

Gdy miala piętnaście lat, oddano ją do 
służby. do miasta. Tam w jej zaharowanej 
duszy wraz z latami rosło jedno jedyne pra- 
gnieunie — marzenie: własny dom, mąż i 
nazwisko ślubnej żony. 

Józia była nawet przystojną dziewczy:« 
ną. Ale wiadomo — niełatwo dzis o męża. 
I lata Józi szły dalej w pracy, a w pracy. 
Pieniędzy matce juź nie oddawała, powoli 
tlorobila się pościeli. ubrania. Zaczęła się 
stroić. Ale mąż się nie zjawiał. Raz nawet 
jedcn taki powiedział: „a gdzież tu się żenić 
z taką damą w jedwabnych pończochach i 
krejuleszynach.. Później też będzie chciała 
tak! 

Józia zbliżała się do krytycznego wieka 
starej panny, miała już lat trzydzieści. I raz 
wreszcie posłyszałem te pamiętne słowa, 
wypowiedziane z jakąś determinacyjną pa- 
sja: „Zaczynam zbierać pieniądze na mie- 
szkanie. Będzie mieszkanie — będzie subło- 
kator — będzie maż*... : 

Poszła Józia po książeczkę oszczędno« 
ściową do P. K. O... Co miesiąc nosiła tam 
Prawie całą swoją pensję, jakby cheiała od- 
bić sobie stracone lata. Co miesiąc wpisywa- 
no jej tam ęoraz większe cyfry, i... cóż pań- 
stwo powiecie? — Po trzech latach Józia 
wyszła zamąż. Za „jej“ pieniądze kupili 
„mieszkanie. Spełniło się marzenie długich 
lat. Jest u siebie, ma swój dom, ma swojego 
opiekuna, > 

Odmodniała, złagodniała. Z uśmiechem 
mówi:-„0, to mi dała książeczka P. K. 0. 
Inaczej nigdybym była pieniędzy nie ze- 
Brada. í i „KJEAL. 


Diamond w Angliji? 


Jack Diamond, który jak wiadomo przed 
niedawnym czasem został wydalony z Niemiec 
i umieszczony na okręcie, odpływającym z Ham 
turga do Ameryki, miał według informacji an- 
gielskiej policji z powrotem przyjechać do Euro 
py i zdołał się przedostać niespostrzeżenie do 
Anglji. Celem ponownej jego wizyty w Euro- 
pie jest zorganizowanie wielkiej kompanji szmu 
glerskiej, której centrala ma się znajdować 
w jednem z miast portowych na zachodzia 
Europy. Diamond zamierza przedsięwziąć 
wielki przemyt narkotyków i biżuterji, Celem 
jego obecnego pobytu jest zakupienie szeregu 
aeropłanów, łodzi motorowych i jachtów, która 
mają służyć w tem przedsięwzięciu. 


DOKUMENTY ANDREEGO POZOSTANĄ 
W MUZEUM. 


Kwestja od dłuższego czasu już zaprząta" 
jąca opinję publiczną w Sztokholmie, kto bę- 
dzie sukcesorem spuścizny  rękopiśmiennej 
znalezionej przy zwłokach uczestników wypra- 
wy do bieguna Andreego, została ostatnio roz- 
strzygnięta w porozumieniu między rządami 
szwedzkim i norweskim. Oba rządy zgodziły 
się na to, że dokumenty te stanowią własność 
publiczną i mają być przechowane w muzeum 
w Sztokholmie, a ogłoszenie i zysk płynący 
z publikacji ma być poświęcony na cele nau- 
a a mianowicie badanie okolic podbieguno* 
wych. 


KIM NAJBARDZIEJ INTERESUJĄ SIĘ 
AMERYKANIE? 


Według zestawienia dokonanego przez miłej 
sięcznik „American Magazin“, prasa amerykań- 
ska poświęca najwięcej miejsca następującym 
osobom: prezydentowi Hooverowi, królowi Je: 
rzemn angielskiemu, księciu Walji, Mussolinie- 
mu, Lindberghowi, Mac Donaldowi, Lloydowi 
George'owi, Fordowi, Edisonowi i Bernardowi 
Shaw. A zatem na liście tej ludzi najbardziej 
interesujących Amerykan znajduje się tylko 
jeden pisarz i to na ostatniem miejscu. 


SAMOBÓJSTWO TROJGA RODZEŃSTWA 
Z NĘDZY. 


W Duisburgu w pewnym domku na Wal: 
strasse popełniła samobójstwo za pomocą za: 
trucia się gazem świetlnym rodzina, składająca 
się z 2 sióstr, 36 i 57-letnich i ich brata 59- 
letniego. Przyczyną samobójstwa były ciężkie 
warunki materjalne, 


A 


= 


LOS NARODU* z dnia 22-go września 1930. 


Gasnace lato. 


‘Na olowiana nieba przestrzeń 
pada ukośny ziemi cień; 
Ostatki lata drżą na wietrze 
"i chyżo biegnie krótki dzień. 
Nadciąga dziwnie smętna szarość 
z opustoszałych łąk i pól; 
Jesień, okryta mgieł kotarą, 
przynosi ziemi smutków ból. 
„I we mgieł bladych zawierusze 
gaśnie ochoczy lata śpiew — 
łi, jak sztylety, ranią duszę 
chrzęsty lecących liści z drzew... 
TADEUSZ JÓZEF WÓJCICKI. 


| 


-= Opery W Paryżu. 


i Præd udaniem się na spektakl operowy 
w. Paryżu, należy przeglądnąć „La semaine a 
Paris”, w którym to tygodniku mieści się spis 
wszelkich widowisk i słuchowisk, mających od- 
Hbyć sią w danym tygodniu. W rubryce „teatr“ 
«najdujemy repertuar oper: Wielkiej i Komicz- 
nej, pozatem przekonywamy się, że w teatrach 
„Gaite-Lyriqne* i „Trianon-Lyrique" wystawia 
we są naprzemian opery i operetki. Jest zatem 
«w czem wybierać. 

_ Opera Wielka zazwyczaj jest nieczynną we 
„wzorki i czwartki. W poniedziałki, środy i piąt- 
iki odbywają się przedstawienia galowe. Obo- 
jwięzuje wówczas smoking lub frak na miej- 
ucach parierowych, oraz pierwszego i drugiego 
(piętra. Sobotnie i niedzielne spektakle nie wy- 
|mmgają tego. Niema przedstawień popołudnio- 
mych, ceny biletów nigdy nie bywają obniżone. 
[Natomiast na występy gościnne, tak solistów, 
ifak i zespołów, podwyżka biłetów wynosi zale- 
ldwie 30 procent. Z dzieł francuskich wykony- 
pwane są najczęściej: „Faust“ Gounoda, „Thais" 

i „Herodjada* Masseneta, oraz „Samson i Da- 
Wia“ Saimt-Saensa. Ostatnią nowość stanowi 
l Kuszenie św. Antoniego". Słowa i muzykę na- 
„pisał Raoul Brunel. Muzyka o wcale bogatej — 
fik na współczesny utwór — inwencji melodyj- 
inej i nieprzejaskrawionej instrumentacji, od- 
znacza sią doskonale oddanym kolorytem wscho 
ldnim. Na szczególną uwagę zasługuje istotnie 


'mńeramowity motyw Szatana. Libretto wyjątko- ; 


„wo starannie opracowane, ujmuje dzieje św. An 
"pomiego w formie misterjum średniowiecznego. 

Z obcych kompozytorów największe prawa 
mryskuł Wagner. W ubiegłym sezonie wysta- 
wiono: „Zygfryda, „Walkirję”, „Tristana i Izol 
de", wreszcie „Tanhiusera”. Powodzeniem rie- 
szą się: „Kawaler z różą” i „Salome” R. Stra- 
«esa. Zainteresowanie się dorobkiem operowym 
Słowian ograniczono na włączeniu do repertu 
ara „Borysa Godunowa”* Mussorgskiego. Z da- 
wnych mistrzów italskich widniał na afiszach 
mieśmiertelny Rossini. Słynny tenor L. Volpi 
występował w „Wilhelmie Telu“, medjojański 
wespół „La Scala* ze znakomitym dyrygentem, 
VA. Padovani. ukazał się w „Cyruliku sewilskim* 
it „Włoszce w Algierze”. Uwzględniono również 
twórczość Verdiego. niestety w wykonaniu dru- 
go $ trzeciorzędnych sił Wielkiej Opery. "Tak 


wyrządzono krzywdę Verdiomu, wystawieniem | 
„Riwoletta” i „Violetty”, widniejącej dotych, 


czas w programach, jako „Traviata“. W=pania- 
łą natomiast rekompensata był spoktakl „Ai 
t'ay”, z pierwszą sopranistka  Metropolitain 
(Homsen, Elzbieta Rethberg w partji tytuło- 
wej. 
W Operze Komicznej króluje Massenet. 
„Manon „Werther”, ..Navarraise", „Perosa” i 
„Żrmgler Matki Roskiej”, — oto najpoważniej- 
eza pozycja repsrtuarowa, Podkreślić jednak 
wypada, że nit wzbrania się wstepu wsplłcza- 
snem kompozytorom francuskim. w przeciwień 
stwie do taktyki Wielkiej Opery. Z szeregu n 
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Mieszkanie bogów w Himalajach. |Spozt. 


Na wysokości czterech tysięcy metrów. na 
graniev wschodnio-indyjskiego państewka Ka- 
szmiru leży grota Ajmarnata. Jest to najświet- 
sze miejsce dla Hindusów, <siediisko bogów 
i miejsce, jak wierz} Hindusi, urodzenia Ada- 
ma. Bóstwa wyobrażone Sa tam w postaci 
trzech potężnych lodowców, które mają te „cu- 
downą* właściwość, że nigdy nie tepnicją. Fakt 
ten starczy tubylcom do wiary w nadprzyro- 
dzoność zjawiska. Okelica jest wspaniała. — 


Wśród niebotycznych gór, ukoronowanych 
śnieżnemi głowicami, rozciągają się doliny, 


pyszniące się cudownemi kwiatami. 

Do tego miejsca odbywaja Hindusi piel- 
grzymki. Nie odstrasza ich od tego ani dluga 
i uciążliwa droga, ani trudy i niewygody po- 
dróży, ani wkońcu niebezpieczeństwa czyhają- 
ce na karkołomnych przejściach gór. Gdy piel. 
grzym odbył już długą drogę koleją do stacji 
końcowej Rawal-Pindi, czeka go jeszcze podróż 
wozem na przestrzeni około trzystu kilometrów 
do Srinagar. Teraz trzeba przebyć przeszło 150 
kilometrów pieszo, co przedstawia niemały trud 
dla znużonego już dotychczasową drogą piel- 
grzyma. Co wieczór wyruszają ze Srinagar gro- 
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Pierwszy wielki fiim dźwiękowo-sensacyjny 


mady podróżnych, aby przez całą not wędro- 
wać, gdyż upały w czasie dnia nie pozwalają, 
na marsz. Wzdłuż drogi stoją chatki, zbudowa- 
ne przez maharadżów dla odpoczynku piel- 
grzymów. 

Na 70-tym kilometrze zaczynają się prze- 
szkody. Na wysokości czterech tysięcy metrów 
leży jeziero Shisb-Nag. z pływajacemi lodowca- 
mi. Każdy pielgrzym uważa sobie za święty 
chowiązck wykąpać się w tem lodowatem jczio- 
rze. Ludzie gina też masani na zapalenie plac. 
wywołane mroźną kapiela. W niektórych la- 
tach szczególnie zimnych jezioro pochłania 
setki ofiar. 

Od tego miejsca droga wznosi się aż do 
wysokości pięciu tysięcy metrów, skąd spada 
stromo o sześćset metrów. Żadne zwierzę nie 
potrafi się utrzymać na tej pochyłości. Na rę- 
kach i nogach zsuwają się ludzie. aż wreszcie 
docierają do „świętej* groty. Stąd roztacza się 
czarowny widok na wspaniałą przyrodę gór- 
ską. Upcjony pieknem natnry pielgrzym wy- 
powiada znane i trafne przysłowie hindnskie: 
„W tysiacach lat nie zdc!ałbym wyrazić słowem 
_przepysznej wspaniałości Himalajów“. 
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Niezwykle emocjonujący dramat 
w rolach gtównych: WIRGINIA VALLI NOAH BERRY JOSON ROZERD 
Z niewidzianym dotychczas realizmem pokazano w tyn filmie sceny zato- 
nięcia wielkiego okrętu transatlantyckiego, oraz wspaniałe zdjęcia ratowania 
rozbitków przez łódź podwodną. 


Zdjęcia wykonana w głebinash morskich! === 


Zdjęcia wykonane w glębinach morskich! 


Ponadto w programie rewelacyjne dozałki dźwięzowe. 


Ceny miejsc normalne. 


Citeratura i testr. 


Jaracz contra Szyfman. 
Echa ostatniego „zaginięcia“ „Jaracza. 

W świecie artystycznym stolicy wielkie 
zainteresowanie wywołał nieoczekiwany epilog 
głośnego zatargu między dyrekcją teatru Pol- 
skiego (p. Szytman) a znakomitym artystą, 
| Stefanem Jaraczem, od którego dyrektor Szyf- 
man zażądał odszkodowania w kwocie 6 tysię- 
cy zł. tytulom strat poniesionych skuikiem od- 
wołamia. spektaklu w dniu ostatniego zagi- 
nięcia* Jaracza. 

Sprawę pozornie 
przekazujące ją sądowi tpoluhownemu 
som nastąpił miedezakinany zwrot. i 
cio. edy Jaracz zaprzestał nystepów w „SZwej- 
ku“ z powodu objęcia dyrekcij „Atenonm". 
dvr. Szyfman kazał wstrzymać wypłatę nale- 
żnej reszty honorarjum 3000 zł. do czasn roz- 


neodowo. 
Fvmecza- 
Mianowi- 


załatwiona 


strzegnięcia sporu przez sad polubowny. 
Wohre tero Jaracz wniósł skargę przeciw- 

lko dyr. Szyfmanowi do sądu pracy. Sad poln- 

bowny odhędzie sie niezależnie od lej skargi. 


SZTUKI POLSKICH AUTORÓW W PRADZE. 


| Z repertuaru, oglaszonego pizeź dyrekcję 
tenien „Intimni divadlo” w Pradze, dowiaduje- 
rmy sie. ża w hieżącym sezonie wystawia tam 


z polskich autorów komedje fantastyczną Krzy- 


wości. które przesunęły Się przez scenę Opery | 


Romicznej. zwróciły na siebie uwagą następu- 
jące dzieła: „Georges Dandin“ Maxa D'Ollano 
i „Miiat malarzem“ Omera Letorev'a (libretta 
obydwu oper według kamedyj moljerawskich). 
„Król DYvetol* i „Angolika”* Jakóha Tiert'a. 
„Dział jedwahi* Manuela Rosenthala. Uiwory 
te świadczą. że jośli chodzi o komedjo muzyez- 
ną. nikt na tem polu Francuzom nie dor na. 
Tylko i wyłącznie kompozytor francuski zdolny 
jest do tak koronkowej instrumentacji. Tylko 
finczja calijska wydohędzie nicklamliwe pokla- 
dv humoru z jakiegokolwiek *emaln. Ognieść 
to można zwlaszcza do „Georgesa Dandin“ 


(rzecz szczególna. niezbyt przychylnie przyję- 
Mogo przez krytyką. 

Pazatom niezawedny sukces stanowia hize- 
tawska „Carmen? i gonjalna „Luiza Charpen- 
tiera. Niemniejszem nznaniem cieszą się Pueci- 
ni. Loancavallo i Mascagni. Nawet j „Sprzedana 
narzeczonać Smetany doczekała się wystawie- 
nia. Tylko napróżno szukalibyśmy bodaj jedne- 
gn nazwiska polskiego kompozytora. Nihil no- 
vi... WIGO. 
Paryż we wrześniu 1030 r. 


Ceny miejsce normalne 


Poezątek seansów codziennie o godz. 5, 7 i 910 wieczór, w niedzielę i święta o godz. 3 popoi 


Wypożyczalnia ks ążek p. t. 
Gzyteinia Naukowa i Beletrystyczna — św. Jana 


poleca: podręczniki uniwersyteckie, tektury 
gimnazjalne, nowości powieściowe i naukowe 
w języku polskim. francuskim. niemieckim 
angielskim i włoskim. — Książk: dla młodzi:ży 

Wysyłka na prowincję. j 


woszewskiego p.t. „Djabe] j karczmarka” vras 
niektóre ufwary Przybyszewskiego j Fredry. 


TEATR RADJIQ-REFORTAŻU. 

W Nawym Jorku powstał nowy przybytek 
dziennikarstwa „Newaroc] Theatre", w którym 
światowe aktualności nie sehaodza z ckranu 
ani z relacji wydarzeń ostatniej chwili doko- 
iwanej w drodze radjo-reportażu — od godz. 
10 rano do 12 
faro nawskróś 
tyjego, prasa 


w nocy. Szezesołów organizacji 
inforna- 
amerykańska nie podaje. 


LITERACKI NA NOWELĘ. 
„Żalnierza Polskiega”  oglasza 
5-v konkurs literacki na neweię op nacrolo 
(ilównej Księgarni Wojskowej na rok 1930, 

Warunki: Treść noweli. nigdzie detych- 
czas nie drukowanej, musi być związana z ży- 
ciem Żsinierskiem w czasie poknju tub wojny. 
Rozmiary nie mega przekraczać GDO wierszy 
druku, Pierwsza nagroda 260 zl., drugu 200) zł. 

Prace konkursowe należy przysyłać do re- 
dakeji „Żołnierza Polskiego w Warszawie. 
PL I. Filsadskiezo 3. podpisane godlem. W al- 
dzielnej kanercie. zaapatrzonej w godło. nale- 
ży podać imię. nazwisko i adres autora. 

Termin nadsyłania utworów upływa z 
SI grudnia 1930 r. 


NoWworzesnegn scrw'sn 


KONKURS 


ledakeja 


du. 


I! NOWY PREZES AKADEMJ WLOSKIEJ. 

W wyharach na stanowisko prezesa Aka- 
fomji Włeskiej godnością ta ohbdarzono sena- 
tora Marconiego. Jak donoszą z Rzymu. sfery 
naukowe przyjęły wybór Marconiego z żywem 
zadowoleniem. X 


Dziś mecz Cracovii z Garbarnią. 

Dzisiaj, w niedzielę 21 bm., jak Jonosiliš- 
my, stanie do walki 8 drużyn ligowych na bei- 
skach: Warszawy, Lwowa, Łodzi i Krakowa, 

Szczególne zainteresowanie budzi krakow- 
ski akt rozgrywek o mistrzostwo Liuj między 
Cracovią a Garkarnią na boisku tej ostatniej. 
Za ciekuwem spotkaniem przemawia fakt, że 
Cracovia stara się zawsze podkreślić swa wyż- 
szośę nad miejscowymi klubami. a mą do tego 
okazje. gdyż ostatni mecz Garbarni z dwukro- 
inym mistrzem Polski, Wisłą. przyniósł zeszio- 
rocznemu benjaminkewi niespodziewanie wy- 
sokie zwyciestwo. Gdyby jednak i. Cracovia. 
mimo swej przodującej pozycji nie zdołała się 
oprzeć wytrwale walczącej (rarbarni — byłby 
to chykha wypadek w piłkarstwie polskiem jc- 
dłyvby w swoim rodzaju. A 

Początek tego semsacyjncro meczu na hoi 
sku Garbarni przy ul. Barskiej o godz. 4-tej 
pop. 


Tabela liśowa. 


fese! Nazwa klubu Gry |pdobyie "ak 
l Cracovia 15 | 23 | 3415 
| Warta 15 | 28 | 48:20 
| s |. Polonia 17 | 21 | 48:27 
Wisła m6 | 21 34:27 
Legia 15 To 31:18 
Garbarnia 160 


16 | 16 | 42:38 


Ł. K. S. 16 | 14 | 85:27 
Pogoń ta pak „| „29 2) 
Czarni ` 1%) 18 F 13:80 


Ruch 1” 


PPCG ml 13 
E. T. S. G. 1 W | 20:50 
12 Warszawianka 10 6 | 15:49 


Sport zagranicą. 

— Rekord świata na dyst, 1500 m. — 3:39 
sek. należucy do Niemca dra Peltzeru zamierza 
wkrótce pebić mistrz truncuski, Juies Ladou- 
mćzuc. Deltzer ustanowił swój rexord w Berli- 
nie bijąc słynnych rywali: Nurmiego i Szwe- 
da, Wide. 

— Gigantyczne auto wyścigowe. diugażci 
9.65 m. o dwóch motorach z 48 cylindrami bu- 
duje w Los Angeles amerykanski konstruktor 
Marry Miller. celem pobicia światowego rekor- 
du szybkašej — 231.86 mil aug. na gudz. któ- 
ry należał do tragicznie zmarlezo Anglika, 
Scegrave'a. Miller obliczu. że na swej maszynie 
zdoła osiągnąć fantastyczna szybkość 200 mil 
an. czyli 160 km. na godzinę! 


— Światowe rekordy niemieckich iekkoa. 
rzut oszczepem —— Ellen Braumiller 
40.27 m. Graz sztafeta x100 m. — „Miinchen 


1850% w czasie 48.8 sek. zatwierdziła Miedzy- 
narodowa Vederacją Kobieca. 

-— Auitomchilowy wyścig ra Semnieringu 
wygrał zeszłoriezny znyciezca. mistrz górski 
Kuropv i Tatr. Hans von Stuck w rekordaw yn 
ezasio 61856 sek. lepnzym o 17 śckund od 
starego rekorlu, 

— Finał mistrzostw tennisowych U. S. A. 
rozegrany micdzy Dosgiem a Shieids'em, za- 
kończył sio zwycięstwem Doera 10:58, 1:0, 6:4. 
16:14. który unrzednio pobil Gkretnegy mi- 
strza Stanów A. P. słynnego Tildena. 

— Wiesmistrz olinsijski w szermierce, We. 
gier Pofsebhauer ma wyermietować z Piudaprez- 
tn. by objać posade zaw uloweeo trenera. 

— 125 fysięcy pesetów ze hramkorza, atyn. 
nago Zamare zaplacił Real Ciub Madrid druże- 
nie Fsnanol Barcelona. graezem której hy ad 
Kiku lat. 


Do naistarzego składu fortepianów firmv 


Władysław Boloński 
Kraków, Rynek główny L. 34, 
nadeszły nowe transporty fortepianów 
i pianin firm krajowych i zagranicznych 
które można nabyć po cenach bardzo 
przystępnych i na dogodne spłaty. Firma 
poleca P. T. Publiczności oglądanie wv 
stawowych Sal bez przymusu kuvna 


Co słuchać 
o Krakowie. 


Kraków. dnia 21-go września 1930. 
Niedziela 21: św. Mateusza, 
ıt Poniedziałek 22: św. Tomasza z Wil. 
Poniedziałek 22: wsch. słońca o gódz. 
5.45, zach. o 18.00. 


E 


to 


U 
OSOBISTE. Wiceprezydent miasta Dr. Lu- 
wik Schneider powrócił z urlopu i z dniem 
£2 bm. obejmuje urzędowanie. 

STAN CHORÓB w czasie od 14—20 bm. 
Przedstawiał się następująco: wypadków szkar- 
latyny zanotowano 9, dyfterji 5, czerwonki 2, 
tyfusu brzusznego 1, ospy wictrznej 2 i róży 2. 

WPADŁ POD PĘDZĄCY SAMOCHÓD na ul. 
Królowej Jadwigi Jan Czech (l. 56), gospodarz 
Z Mnikowa i odniósł szereg obrażeń, Lekarz 


Pogotowia ratunkowego stwierdził wstrząs 
mózgu, dużą ranę dartą na prawej ręce i liczne 
potłuczenia, Ofiarę wypadku przewieziono 


w grożnym stanie do szpitala. 

PROSZĘ CIERPLIWIE PRZECZYTAĆ. 
Pierścionki zaręczynowe, obrączki ślubne, sre- 
bro wyprawowe oraz zegarki z pierwszorzęd- 
uych fabryk szwajcarskich sprzedaje najtaniej 
JÓZEF CYANKIEWICZ, KRAKÓW, SŁAW- 
KOWSKA 1. Kupuje brylanty, perły, złoto i 
srebro, płacj najwyższą wartość. 

Monety srebrne płaci: 1 Kor. — 45 gr. 
1 Kioren — 1 zł. 20 gr., 1 Rubel — 1 zł. 90 gr. 

OFIARA NOŻOWCA. W nocy z piątku na 
sohotę napadł jakiś opryszek na Tadeusza Ko- 
niecznego (1. 26) handlowca z Sosnowca idące- 
go ul. Lubicz na dworzec kolejowy i zadał mu 
nożem głęboką ranę w piersi. Ofiarą nożowcea 
zajął się lekarz Pogotowia. 

SZMATY ZAMIAST MATERJI. Do Micha- 
liny Kmiecik z Michałowie przystąpił w ul. Ko- 
perika nieznany jej osobnik i zaoferował jej 
kupno materji za 5 zł, którą ona nabyła. Jak 
się następnie okazało pakunek zawierał zamiast 
materji stare szmaty. 


OOOO OOOO OOO AC 


D" JAN KNORECK 


chirurg — urolog 
powrócił i ordynuie 


ul. Basztowa L. 9. Od godz 2 — 4 
Telefon 133-20, 


OOOO WODY TOO AE 


AAA) brasne 
ZAWIADOMIENIA I KOMUNIKATY. 
OTWARCIE NOWYCH WYSTAW W PA- 

LACU SZTUKI nastąpi dziś w niedzielę 6 godz. 
1-tej przed południem. 
REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIE60. 
Niedziela po południu: „Napoleon ondulacji“ 
eny zniżone). 
Niedziela 


1 wieczór: „Przeprowadzka“ (nowość. 
1 „Poniedziałek: „Kres wędrówki” (przedst. po- 
Puarne — ceny zniżone). 


Wtorek: „Przeprowadzka“. 

REPERTUAR TEATRU „BAGATELA“. 
g Niedziela: „Kto raz spróbował, ten zechce jesz- 
Oaz (godz. 7.15 i 9.30). 

*oniedziałek: „Kto raz spróbował, ten zechce 


zę raz“ (godz. 1.15 i 930 — ceny zniżone). 
Św torek: „Kto az spróbował, ten zechce 
«cze raz“ (godz. 1.15 i 930 — ceny zniżone). 
= ME 


OWA SZTUKA K. H, ROSTWOROÓWSKIEGO 
= PEPROWADZKA” zainteresowała w wysokim 
ka cały kulturalny Kraków. Na, w ezorajszem 

*aslawieniu sala widzów przedstawiała obraz 


komple er Eae 
Dron etu, niewidzianego od początku sezonu, Na 
"rę przybyło kilku korespondentów pism sto- 


s Poznańskich i lwowskich, oraz dyr. Te- 
Dałszy Migo w Poznaniu p. B. Szcznrkiewicz. 
wiedziąn, 7 6 Kierowników scen polskich zapo- 
wadze AR na dni najbliższe, Dzisiaj „.Przepro- 
drugi idzie w niczmienionej obsadzie po raz 
bedzia c M ukaże się we wtorek i grana Już 
tu; 0% przerwy do końca tygodnia. Dziś po 
ondulacja ZPitalna „komedja paryska „Napoleon 

c w niezmienionej ohsadzin premierowej. 
zniżony wi przedstawieniu popularnem. po cenach 
szaj Ady po raz pierwszy w tym sezonie, wzru- 
dróryzje A yy GU sztuka Sheriffa „Kres we- 
Stanhope, P W, Nowakowskim w roli kapitana 


zapaści. studjają obecnie kilka nowości obce- 
angielską A u. między innymi rozełośna. komedją 
-A TEATRU komunikują: Dziś 
0. Grane w 2 przedstawienia o godz. 7,15 i 
Spróhorwął © padzie przepiękna rewja p. t. „Kto raz 
wi s ten zechce jeszcze raz“, ciesząca się 
A powodzeniem, W przygotowaniu nowa 
SARI” p. t „Serce Krakowa“. 
*viazdem nao naszą słynna śŚpiowaczka. przed 
i: granice wystąpi dziś. t. j. w niedzielę 
n py, pożegnalnym koncertem w Starym Te- 
rosyjski uk G współdziała świetny „pianista 
j è ieczysław Witkowsky. Artyści wyko- 
program, zlożony z pieśni, aryj opc- 
mpozycyj fortepianowych. 


AS IADOMOŚCI KOŚCIELNE. 

nedz: F LICE 00. FRANCISZKANÓW dziś 
umr Z w uroczystość M. B. Bolesnej, podczas 
iospa a. 10. odprawianej przez Rs. Bsikupa 
wa, e „Chorus Caecilianus* klerrków odśpie- 
Mater O, a a godz. 12 Mottekty i Stabat 
ASP a Bolenej T E E wada. 4, Drożki 
Fa „KOŚCIELE MARJACKIM o godz. 10 chór 
Prof, o MI mszę Filkego. zaś o godz. 12 
e b Wad, Kozłowski odegra na skrzypcach sze- 
65 utworów. Przy organie P. St. Prafic. 


moo amma a a m z 


„GŁOS NARODU“ z dnia 22-go września 1930. 


-N 


WIALEN. KATOUCKICH KAAWCÓW | 


Kraków, ul. Florjańska L. 7. 


Telefon Nr. 137-58. 


pierwszorzędne pracownie meskie i damskie 


według ostatnich modeli. 


Specjalny dział dla Przew. Duchowieństwa! 


EEEE SE E TO E E E RT] 


Cala policja dyta do rewizji W mieszkaniat 


działaczy socjalistycznych i w lokalach P. P. S. 


Jak się dowiadujemy, w nocy z piątku na. pop. przeprowadzono rewizję w Drukarni Ludo- | ju. oraz w kierunku 


sobotę organa policyjne przeprowadziły rewizję | wej przy ul. Dunajewskiego 5. Szczególnie 
w mieszkaniach kilkunastu działaczy P. P. S.“ skrupulatnie przeszukiwano mieszkania sekre- 
członków socjalistycznego Twa Uniw. Rovotn. ! tarzy oddziałów Tura: Rzeżnika, Osiecka Lehma 
(Tur) i sekrejarzy niektórych związków zawo- | na, Malinowskiego i Topińskiego. W mieszkaniu 
dowyeh. Rewizja miała podobno na celu wy-j Wandy Wiinschowej, urzędniczki O. K. R. P. P. 
krycie broni. S. przeszukano wszystkie meble i zakamarki 
W mieszkaniu Dr. Rozenzweiga, wiceprezesa | podobnie jak u dyrektora Kasy Chorych w Pod 
0. K. R. P. P. Sọ, radcy miejskiego i prezesa górzu Jana Jaworskiego, jego syna Tadeusza 
klubu radzieckiego P. P. S. przeszukano wszyst 'w Krakowie itd. Dwie brygady policyjne prze- 
kie szafy i biurka. przetrząśnieto pościel itd. | prowadziły rewizję w domu górników przy Aleji 
poczem udano się do piwnicy, skąd wyniesiono, Krasińskiego. Do rewizji dokonanej w kiku- 
rakę z węglem i szczegółowo ją przeszukano. | dziesięciu mieszkaniach użyto eałego aparatu 
Również gruntownie zrewidowano strych. Po į policyjnego. Poszukiwania trwały przez noc 
2-godzinnej rewizji spisano protokół. Równo- z piątku na sobotę i przez dzień wczorajszy. 


cześnie prowadziła policja poszukiwania w mie- ê 
Aresztowania. 


szkaniu H. Ziffera, wiceprezesa O. K, R. P. P. S. 
i radcy miejskiego. [ tam przetrząśnięto: wszyst f i w n 
y A zie i toy p Jak słychać, w czasie rewizji znaleziono u 
1 karabin 


kie szafy. szukano za obrazami, w lampach, re- 
pewnych osób 2 
pewną 


wojskowy,. kilkanaście rewolwerów i 
ilość innego rodzaju broni, jak szable, kagnety, 
kastety i t. p. Oscby u których znaleziono gra- 
naty ręczne, aresztowano i oddano do dyspo- 


widowano strych i piwnicę. Inne grupy orga-, granaty ręczne, 


nów śledczych przeprowadzały rewizję w miesz- 
kaniu sekretarza O. K. R. P. P. S. Wohnuta, 
W Domu rob. P. P. S. przy ul. Dunajewskie- 
go 5. dokonano rewizji (również w nocyj'u do- 
zorcy domu oraz w lokalu TUR, gdzie zrewido- 
wano sekretarza Towarzystwa, a wczoraj o 3' zycji sędziego śledczego. 
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pom M. PLESZOWSKI 


MEBLE, Brokaty, Firanki, Dywany perskie kraj. i tp. tow. Udogodnienia przy kupnie. 


KRAKOW 
MAŁY RYNEK2. 


Telefon: 141—36. 


Otwarcie konferencji dunajskiej 
handlu Doleżał, Boguslaw Herse prezes Komi- 
tetu narzdowego polskiego Międzynarodowej 
Izby Handlowej, Tadeusz Epstein prezydent 
Izby przemyslowo-handlowej w Krakowie. Sta- 
misław Wartalski . dyr. Izby przem. handl. 
w Warszawie, Dr. Rasiński sekr. Kom. nar. 
polskiego, oraz wiceprezesi Izby krakowskiej 
Kułakowski į Kwiatkowski, Nadto jako obser- 
watorzy rządu polskiego fungują pp: Pawliea 
delegat Min. spraw zagran.. Butler delegat 
Min. przemysłu i handlu. Konopka delegat 
Min. robót publ. Zaczek delegat Min. robót 
publ., oraz pp. Czerwiński i Świderski z Kra- 
kowa. Wroszcie jest obecnych 7 ekspertów 3) 4 
delegatów Międzynarodowej Tzby handlowej. 
PRZEMÓWIENIA POWITALNE. 
Konferencję otworzył przewodniczący Sir 
Allen wygłaszając przemówienie w językach: 
angielskim. francuskim i niemieckim. Przewo- 
dniczący wyraził gorące podziękowanie Izbie 


Wczoraj tj. w sobotę odbyło się w wielkiej 
sali Izby przemysłowo handlowej w Krakowie 
uroczyste otwarcie konferencji dunajskiej Mię- 
dzynarodowej Izby Handlowej, przy licznym 
udziale członków oraz reprezentantów wladz. 
Przewodniczącym konferencji jest Sir John 
Sandeman Allen, były przewodniczący Izby 
handlowej w Londynie i obecny prezes Komi- 
sji ekonomicznej parlamentu Wielkiej Brytanii. 


REPREZENTOWANYCH JEST 12 PAŃSTW. 


W konferencji biorą udzial: M. Lukag se- 
kretarz stulego Komitetu żeglugi wewnętrznej 
[rzy Lidze Narodów, dr. Donla prezydent Izby 
handlowej w Regensburgu i bawarskiego Lloy- 
du, dr. Riedbery komisarz administracyjny 
międzynarodowej Izby handlowej, radca Wort- 
heimer generalny dyrektor pienwszego Towa- 
rzystwa żeglugi na Dunaju, M. Hartmann de- 
radca prawny Min. spraw zagran. w Paryżu, 
Mr. Humphreys sekretarz handlowy poselstwa 
brytyjskiego w Bukareszcie. Dr. Jarmay b. 
podsekretarz stanu. dyrektor Żeglugi mor- 
skiej i rzecznej w Budapeszcie. M. Staub radea 
Min. skarbu na Węgrzech, A. Moseheni gen. 
dyrektor żeglugi „Cosulich“ w "Trieście, Carlo 
di Nola attache handlowy poselstwa włoskiego 


KRAJOWE: 


| dowolenie, 


Str. 5 


| mad N w Krakowie za gościm- 


ność, a władzom za opiekę. poczem przema- 
wiali: prezydent Rolle jako gospodarz miasta, 
prezydent Izby przem. handl. Epstein." dyr. 
Horse. wojewoda krakowski Kwaśniewski 
i wicemin. Doleżal. Następnie przemawiali de- 
legaci poszczególnych państw, wyrażając za- 
że mogą obradować w mieście 
o wielkich tradycjach historycznych. 

PREZES IZBY KRAKOWSKIEJ P. EPSTEIN 

w przemówieniu powitalnem zaznaczył m. 
in.: „lzba Przemyslowo-Handlowa w Krakowie 
docenia w pełni zaszezyt, którego doznaje ja- 
ko członek czynny Polskiego Komitstu Naro- 
dowego Międzynarodowej Izby Handlowej, 
przyjmując u siebie tak licznie przybyłych, 
znakomitych mężów stanu, dostojnych delea 
gatów rządów tudzież wybitnych przedzrawi- 
cieli kół ekonomicznych państw zainteresowae 
nych w pracach tej konferencji. Radość mą 
poięguje jeszcze w wielkiej mierze przeświad- 
czenie, że prace konferencji mieć będa wybitne 
znaczenie dla stosunków gospodarczych państw 
naddunajskich, jakoteż innych państw zainte- 
rescwanych, jak również dla handlu między: 
narodowego w ogólności", 

JAKI JEST CEL KONFERENCJI. 

Prace konferencji idą w kierunku uprosza 
czenia postanowień celnych i tranzytowych 
w komunikacji, związanej z żeglugą na Duna- 

ścisłej i zerganizowanej 
współpracy państw naddunajskich zarówno 
w dziedzinie odprawy celnej, jak i rozbudowy 
urządzeń portowych. 

Dunaj powinien stać się znowa wielką go- 
srodarczą arterją komunikacyjną, na której 

rodukty państw naddunajskich powiuny być 
pizewożone do miejsce przeznaczenia w dół 
1 w górę rzeki. 

W związku z tem została podkreślcną szez6- 
zćina konieczność ułatwienia wzajemnej wy- 
miany produktów agramych ! przemysłowych. 

| Konferencja potrwa 8 dni. Wczoraj o 10 
wieczór uczestnicy konferencji byli podejmo- 
wani przyjęciem wydanem na ich cześć przez 
Izbę przem. handlową w sali Starego Teatru. 

Frzygotowaniem konferencji zajął gię z ra- 
mienia lzby krakowskiej wicedyrektor Maiss, 
który bierze czynny udział w obradach. 

| —— 


W 

Otwarcie kanlicy Cudownego P. Jezusa 

w kościele 00. Reformatów w Krakowie, 

Dnia 17 b. m. poświęcono odnowioną kapli 
cę Cńdownego P. Jezusa, Miłosiernego w koście- 
le 00. Reformatów i otwarto dla użytku Wier+ 
nych. którzy z utęsknieniem oczekiwali tej 
chwili. mając wielkie nabożeństwo do Cudowna 
go Obrazu P. Jezusa Miłosiernego. Odnowiona 
kaplica wygląda wspaniale; jeszcze więcej po- 
ciąga ten błogi zakątek i nastraja do modlitwy, 
czego dowodem są ustawicznie tam modlący się 
wierni. Roboty malarskie około odnowienia kam 
pliey wykonała wedle dawnego projektu P. 
Mroczkowskiego — Firma krakowska „Karol 
Orlecki* solidnie | z godnością dia Domu Bo- 
żego — co należy szczególniej podkreślić. 

Przy tej sposobności składa Klasztor 00. 
Reformatów serdeczną podziękę P. Orleckiemu 
za sumienną robotę i Wiernym, którzy do oda 
nowienia kaplicy przyczynili się ofiarnym grow 
szem. i i 


Samolot sanitarny niesie pomoc 
w nieszczęśliwym wypadku. 


W Koszycach, miejscowości położonej nad 
Wisła w województwie  kieleckiem, odległej 
w linji powietrznej o 65 km. od Krakowa, zdam 
rzył się w piątek dnia 19-go b m. nieszczęśliwy 
wypadek. któremu uległ Stanisław Zubel, lat 
45. blacharz, pochodzący z Tarnowa. Zubek 
spadł z wysokości ?-go piętra, przyczem do» 
znał poważnych obrażeń. 

Wezwany z Krakowa o godz. 15.30 samolot 
sanitarny 2-g0 pułku lotniczego. wystartował 
o godz. 16.10, pilotowany przez sierż, pil. Guta 
kinda i o godz. 17.55 wylądował na lotnisku 
w Rakowicach, skąd cliorega natychmiast prze- 
wieziono do szpitala św. Łazarza na oddział 


chirurgiczny. 


ZAGRANICZNE: — Förster 


w Wiednin. E. Contzczco delegat Komitetu na- 
rodowego w Rumunji, M. Pora prezes Izby Szkielski Kotykiewiez 
handlowej w Gałaczu. M. Romancsc» delegat Wybrarński Mastel 
Min. skarbu i Dyrekcji ceł w Bukareszcie, I. H Hi są sę A s H 
e E Eminikacjy w. a Wielki wybór pianin i fortepianów 
Z Czechosłowacji: senator Stodola prezydent 4 Eni E A N 
Jzby handlowej w Bratysławie. M. Vanek sekr. | Betting . ger BEM JOGĘ 
Taby Międzynar. % Pradze, M. Bendel naoz Kernitopi Bósendorier Rónisch 
dyr. zakładów metalurgicznych w Witkowi- Sommerfeld Ehrbar Schweighofer 
cąch. Dr. Fuxa sekr. gen. Związku przemyslow- ay Scholze 

veau 


ców czeskich w Pradze, Dr. Merieka radca Min. 
handlu i ińż. Karlicky radca techniczny przy 
urzędzie żeglugi w Bratysławie. Z Jugosławii: 3% 
S. Gospodnitschitch wiecminister skarbu. M. 
Radoulewitsch dolowat Min. skarbu i M. Maro- 
ditseh sekr. gon. Tzby handlowej w Belgradzie. 

Polscy delegaci: wiceminister przemysłu i 


Skład for 


Wielki wybór w instrumentach używanych! 


Dogodne raty! 
tapianów 


HELENA SMOLARSKA, Kraków, ul. Szewska L. 9. 
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Źwcie gospodarcze. 


Lawina skarg w Naiwyższym Trybunale 
Adm'nistracyinym. 

Liczba skarg wnoszonych do Najwyższego 
Trybunału Administracyjnego wzrasta z każ- 
dym rokiem. 

I tak naprzykład w roku bieżącym wpłynęło 
już około 7.000 skarg, do końca roku wpłynie 
więc przynajmniej 10.000 co przewyższa dwu- 
krotnie cyfrę skarg z roku 1928. 

Najwięcej skarg dotyczy spraw emerytal- 
nych następnie podatkowych. 

Oczywiście, obecna liczba sędziów Trybuna- 
łu nie może podołać temu nawałowi pracy i 
stąd powstają zaległości, wzrastające w miarę 
zwiększenia liczby skarg. 


Or. Seydlitz prezesem Unji Związków 
Społdzielczych. 


Dotychczasowy prezes Unji Związków Spół- 
dzietczych ks. biskup Stanisław Adamski, zgło- 
sił rezygnację z zajmowanego od długiego szc- 
regu lat, bo od chwili powstania Unji — stano- 
wiska prezesa. Następcą jego wybrała rada 
Unji p. dra Wfodzimierza Seydlitza dotychcza- 
sowego wiceprezesa U. Z. Sọ, patrona Związku 
Spółdzielni Zarobkowych i gospodarczych oraz 
kuratora Banku Związku Spółek Zarobkowych 
w Poznaniu. Wakujące miejsce wiceprezesa 
zajął dr. Jan Dębski prezes Związku rewizyjne- 
go Spółdzielni kółek rolniczych w Krakowie. 


Emisia nowych znaczków pocztowych 


Ministerstwo Poczt i Telegrafów przygoto- 
walo nową edycję znaczków pocztowych 
z okazji przypadającej w roku bieżącym 100- 
letniej rocznicy powstania listopadowego. 
Znaczki te wypuszczone zostaną w obieg 
w pierwszych dniach m. listopada. Wydane 
bedą znaczki 5, 15, 25 i 30 gr. 

Na znaczkach umieszczono symboliczny Ty- 
sanek przedstawiający dwóch żołnierzy idących 
do ataku, w środku zaś białego orła o rozpo- 
startych skrzydłach. Znaczki zawierać będą na- 
pis: „29. XI. 1830 — Grochów, Iganie", 


NOWE PRZEPISY POCZTOWE. 


Ministerstwo poczt i telegrafów opracowa- 
ło mowe przepisy w sprawie postępowania 
pocztowego, ujęte w formę ordynacji poczto- 
wej; projekt tych przepisów przesłany został 
do zaopiniowania izbom przemysłowo-handlo- 
wym. Ze względu na bardzo obszerny materjał 
podzielono go między poszczególne isby, dla 
dokładnego opracowania. ` 


BACZNOŚĆ! "wg 
CHEMICZNA PRALNIA I FARBIARNIA 
A. JOGAŁŁY 
Podgórze, ul. Krasickiego L. 12. 
FILJE W KRAKOWIE: 
Dietlowska 91. Mikołajska 5. Grodzka 2. 
Czyści i farbuje tanio I solidnie. 


BOK" BACZNOŚĆ! 


GIEŁDA W ZURYCHU. 
Zurych 26 września. Paryż 20.2445, Londyn 
26.0434, No Jork 5.15.2744, Belgia 71.85. Wło- 
shy 96283, Hiszpania 55,80, Holandja. 207.65, Ber- 


lim 122.80. Wiedeń 72.74, Sztokholm 188.45, Oslo! 


137.90, Kopenhaga 137.90, Sofja 3.7334, Praga 
15.29, Warszawa 57.80, Budapeszt %0.2214, Biało- 
gród 9,12 7/8, Ateny 6.66. Konstantynopol 2.4435, 
Bukareszt 3.07, Heleingfors 12.97, Buenos Aires 
188.00. 


„GLOS NARODU" z dnia 


22-x0 września 1950. 


Rzemiosłu grozi nowy dotkliwy pódatek. 


Projekt opodatkowania « wszystkich rzemieślników na rzecz izb rękodzielniezy ch. 


Izby rzemieślnicze. podobnie jak izby prze-| 
mysłowo-handlowe opierają swój budżet głów- 


Zarządzenie to ma się ukazać w fomie 
dekretu Prezydenta Rzęlitej w okresie bez- 


nie na dopiatach do cen świadectw przemysło- j sejmowym. Odpowiedni projekt ma być wkrótce 


wych, nabywanych przez zakłady rękodzielni- 
cze. Rozbudowana jednak ponad normalną 
miarę strona wydatków w budżetach niektórych 
izb rzemieślniczych, w szczególności zaś wygó- 
rowane wydatki administracyjne, personalne są 
powodem, że te dochody okazują się niewy- 
starczającemi dla pokrycia deficytów. ; 

Powstają też na tem tle rozmaite projekty 
polegające z reguły na pomysłach dodatkowe- 
go obciążenia opłatami rzemieślników, izbom 
tym podlegających. 

Między innemi, na skutek zabiegów izb 
rzemieślniczych omawiany jest obecnie w sfc- 
rach rządowych projekt nałożenia na wszyst- 
kich bez wyjątku rzemieślników opłaty w wy- 
sokości 20 zł. rocznie. Od opiaty tej nikt nie 
mógłby być zwolniony — nawet ci rzemieślnicy, 
kiórzy pracują pojedynczo, hez pomocy i z tego 
tytułu nie potrzebują posiadać świadectw prze- 
mysłowych. Pozatem majstrowie płaciiiby po 
5 złotych rocznie za każdego zatrudnionego 


u siebie czeladnika czy pracownika. 


EMILA K 


przesłany do Rady Ministrów . 

Nałożenie nowych. tak znacznych ciężarów 
na sfery rękodzielnicze na rzecz iustytuwji ich 
samorządu zawedowego, byloby niewątpliwie 
usprawiedliwione wówczas, gdyby izby te swą 
działainością przyczyniały się w czemkolwiek 
do skutecznego polepszenia - egzystencji rzesz 
rzemieślniczych. Tymczasem, jak z rozmów 
z rękodzielnikami można wnioskować, izby te, 
z których założeniem na zasadzie nowej usta- 
wy przemysłowej łączeno hardzo wielkie na- 
dzieje, w praktyce zawedzą, i nawet takich nie 
osiagają rezultatów, jakię umiały zidlckyć daw- 
ne. debrowo'ne stowarzyszenia rcokodzielnicze. 
istniejące w Małopolsce. 

Nowe, dedatkowe oplaty spadnz na rze- 
mieślników w okresie raicięższego Kryzysu, 
jaki rzemiosło kiedykalwiek przechodziła. Sam 
projekt ich wprowadzenia wzbudził też wśród 
rzemieślników duże rozgoryczenie i zanienoka- 
jenie. ` A 


wszelkiego 
rodzaju 


„ DRE poleca i wykonuje przeróbki i reperacje 
TWE po cenach konkurencyjnych 
PIERWSZORZĘDNA PRACOWNIA FUTER 


O©TARBY 


w Krakowie, ulica Jagiellońska 7a. 


PNY konk urencyjne. 


Kryzys waluty sowieckiej. 


Bardzo szybko i sprawnie pustanowił ..za- 
łatwić się“ rząd sowiecki z trwającą wciąż 
inflacją rubla. Pewnego dnia policja moskiew- 
ska rozstrzelała trzydzieści osób podejrzanych 
o gromadzenie zanasćw monet srebrnych, a 
równocześnie wysłano na prowincję rozkazy 
tej treści ,że wszelkie objawy tezauryzacji mo- 
nety zdawkowej mają być stłumione aktami 
terroru. Rozkaz wykonano ściśle. W Charko- 
wie, w Baku i w całym szeregu innych więk- 
szych miast dokonano licznych aresztowań. 
a z pośród ujętych część rozstrzelano. U aresz. 
towanych w samej tylko Moskwie skonfisko- 
wano — jak brzmi oficjalny komunikat — za 
5.000 rubli srebrnych monet zdawkowych. by- 
ły jednak wypadki, że i posiadacz 15 ruhli 
w srebrze szedł do więzienia. Oczywiście nie 
zmniejszyło to bynajmniej napięcia zjawisk in- 
flacyjnych. Jedni w dalszym ciągu zbierali 
monety srebrne, wychodząc z założenia, że 
skoro rząd aż rozstrzeliwuje ludzi za ich tezau- 
ryzację, to widocznie ich wartość musi być du- 
ża. Że jednak ryzyko posiadania srebra zwięk- 
szyło się znacznie — podskoczyła też“ cena 
rubla srebrnego. Gdy dawniej płacono trzy 
rublę papierowe za dwa srebrne, obecnie pła- 
ci się za nie pięć rubli papierowych. Inni — 
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Prawo pogranicza. 


Gdy wreszcie wyrwała się na otwartą 
przestrzeń, podrapana i pokaleczona, przy- 
pomniała sobie, że szła spotkać się z An- 
drzejem, i że pomimo wszystko musi się 
z nim spotkać. Zawróciła więc i zaczęła iść 
w kierunku umówionej polanki. 

Wyszedł naprzeciwko niej z uśmiechem, 
lecz nagle "uśmiech ten zagasł mu na 
ustach. 

— Co się stało? 

Opowiedziała mu zajście w lesie. 

— Musiał być ranny w brzuch i od wody 
dostał skrętu kiszek. 

— Więc to ja go zabiłam! 

Uśmiechnał się smutno, 

— Przynajmniej w tym wypadku była 
pani naprawde miłosierna. 

Rozpłakala się. . , 

— Dlaczego to właśnie mnie takie rzeczy 
się zdarzają? Ja nawet nie powinnam być 
tutaj. Nie jestem dość silna na tutejsze wa- 
runki, ja... ja nawet nie wiedziałam, że mogą 
być tego rodzaju konilikty. 

Ujał ją delikatnie pod ramię. 

— Biedne maleństwo. Niech sie pani 
aspokoi i powie mi, co to był za napad? 

Panna Zofja odetchnęia, 


— To u pani Orszyny. Ale taka m 
| 
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roztrzęsiona, że naprawdę nie mogę mówić. 
Chciałabym już wrócić, ale może mnie pan 
kawałeczek odprowadzi, za nie nie mogła- 
bym sama przejść obok tego miejsca. | 
— Dobrze. Ja nawet chciałbym go zoba- 
czyć. 

Szli jakiś czas w milczeniu. 

— To tam. w tych krzakach. Gdyby nie 
psy» nigdybym go nie odnalazła. 

— Zaczeka pani na mnie chwileczkę. 
— Nie, pójdę z panem. 

Z trudem przedarli się przez gąszcz zagaj 
nika. Andrzej nachylił sie nad trupem. 

— Hm, tak... ja go znam. Chodźmy 
już — rzekł, widząc, że dziewczyna chwieje 
się na nogach. — Pani zanadto przejmuje się 
tem wszystkiem. To taka zwykła rzecz. 

— Co ja mam zrobić. czy zawiadomić, 
że on tu leży? - 
— Można, przynajmniej nie zjedzą go wil 
ki. choć to i wszystko jedno. 

Znowu oczy jej napełniły się łzami, 

— Ja nie chcę... 

— No, cóż tam nowego? 

Nerwowo przytuliła się do jego ramienia. 
— Nie chcę, żeby pan tak... nie chcę... 
rozumie pan. 

Pochylil się ku niej, wzruszony. , 
= Gs 
— Nie chcę, żeby pan tak. jak tamten... 
— Ależ nie. niech się pani uspokoi. Na 
pewno nie. W każdym razie nie tutaj, 


' Towar i wykonanie pierwszorzędne 


w obawie przykrych kousekwencji wogóle nie 
chcą przyjmować drobnej monety. żądając na 
targach. by kupowano u nich za cale bankno- 
ty. — Trzecia wreszcie grupa prowadzi handel 
wyłącznie zamienny. towar za towar. Ci 
wszyscy nie chcą nabiwaniem srebra kopać 
sobię grom. 

Pomimo wszelkich rygorów. znikają teź 
z rynku towary, a handel łańcuszkowy poczy: 
na kwitnąć. Sklepy są. niemal puste. nawet ta- 
kie artykuły. jak weda kolońska stały się trud 
ne do nabycia, Kartki na chleb i na inne arty- 
kuły pierwszej potrzeby wypłcszyły skutecz. 
nie ten towar ze sklepów i podhily jego cenę 
w pokątnych obrotach. Masle. którego kilo- 
gram kosztował przed wojną 70 kopiejek, — 
kosztuje obecnie oficjalnie 3 ruble i 60 kop.. 
na wolnym zaś rynku wahają się od 15—25 
rubli za 1 kg. a więc 6—7 razy więcej. jak 
w handlu państwowym. Na kartki żywnaścio- 
we otrzymuje ludność tylko znikome ilości 
masła. podobnie zresztą. jak i innych towa- 


rów. Za papierosy. których cena w handlu pań; 


stwowym wynosi 50 do 60 kop. za pudelko, 
płaci się w prywatnym obrocie 2—3 rubli. Na 
porządku dziennym są ciche układy między 


kupcami, a urzędnikami, na skutek których 
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towary zastrzeżone do obrotu tylko w handlu 
państwowym dostają się do prywatnych kup 
ców w zamian za lukratywne łapówki dla 
urzędników. ł 

Łącznie ze stopniową agoują czerwońca. tej 
specyficznej waluty sowieckiej, stwsrzanej de- 
kretem Lenina — występuje hardzo znamien- 
ny proces w gospodarce rosyjskiej, a mianowi- 


„|cie rugowanie pieniądza wogóle z życia gospo- 


darczego. Zaczęto ol wyeliminowania rozra- 
chunków gotówkowych z obkrciów między 
przedsiębiorstwami państwowemi. W gospedar 
ce państwowej posługiwano się pieniądzem ty!- 
ko do wypłaty zarobków. Obecnie w związku 
z ogłoszoną wielką reforma podatkową wszyst 
kie pośrednie podatki. większa część podatków 
opłacanych przez przedsiębiorstwa państwowe 
Graz wszystkie należytości od tych przedsię- 
biorstw względem fiskusa regulowane są nie 
w gotówec. ale przez buchalteryjne rozlicze- 
nia. W życin cedziennem płaci sie w tensam 
sposób podatek dochodowy, a wieś płaci go w 
naturze. produktami rolnymi wzsiędnie kwita 
mi za odstawiene do skladów państwowych 
zboże. W urzędach i przedsiębiorstwach pań- 
stwowych urządzone być maja 1. zw. ..binra 
rozdzielcze”. które urzędników i pracowników 
zacpatrywać bedą zamiast zaplaty gatówką 
wa wszelkie artyknłv pierwszej potrzeby. Tą 
drogą miałby zniknąć picuiądz — jak przy- 
piszezają sfery rządzące — zupełnie z abrolu 
jako środek wymiany dóbr. Wojne z pienia- 
dzem prowiulzi się więc na catvm froncie. Mi- 
mo jednak przemecy fizycznej, jaka złównech 
motoru tych reform gospodarczych. nie nie 
wskazuje na to. ky rzad sowiecki mógł mówić 
o swym istotnym sukceśio, 


; Poniedziałek 22 września. 

Kraków (312.5. G. 1140 Przeglad prasy; 11.58 
Sygnał czasu. hejnał z Wicży Marjackiej: 12.10 
Pivtv gramofonowe: 13 Komunikat mateoralagicz- 
iny: 15.15 Wamunikat gospodarczy: TAMU Odezzt 
z Warszawy: 1615 Plyty gramofonowe: 17.55 „Naj 
nowsze wydawnictwa” — dr A. Bar: 18 Murvka. 
lekka: 19 Rozmaitości: 19.25 „Najnowsze zdohy: 
cze wiedzy śrisłej* — wal. prof. Wyerzywalski; 
1845 „Skrzynka“ i eiełda rolnicza: 20 Prasowy 
Dziennik Radjowy: 2015 Operetka Fr. Lehara 
„Ewa: 22 Frljeton z Warszawy: 2230 Płyty gra- 
mofonowe: 23 Koncert wieczorny. postietony mu- 
zyce wokalnej mistrzów palskich. italskich 1 fran- 
cuskich XVI w. W programie utwory Anonima 
z XV. w, (Cracovia civitas. Mikełaja z Arukowa. 
Sebastjana Felsztyńskiegn. Wacława Szamotulczy- 
jka. Marcina Leopolitv. Mikolaja Gomółsi. Clement 
Janneęguin. Orlanda di Lasso. Luca Marvcnzio. Ja- 
cob Arcadelt. Antoine do RBoertrand Wvykonanew: 
iChór mieszany P. R. kraków pod dvr. B. Wallek- 
|Walervskicea: 24 Hejnał z Wieży Mariackiej, 


j Lwów (385.1. 6, 1108 Svena; czasu: 12.00 
IPlvtv gramcfonowe: 1735 „Nalnonsze wyda mal- 
etwa“: 18 Muzyka lekka: 10 Pozma tości: 18.29 


Pozanedki techniczne: 19.25 Dalszy ciar rozwał 
tości: 20 Prasowy Dzienpmk Radion 0.15 Gpe- 
retka: 22 Felirtfnn: 22,15 Komimikaty; 25 Muzyka 
taneczna i salonowa z Warszaww. 
i Warszawa (1411.05. 6, 11.40 Przeglad prasy; 
11.58 ssgrał ezasu: 1210 Fipe  eramofonawe; 
1550 Odczyt p. t: „Pare rad dia turysty anmo- 
chodowego w Polsce*: 16.15 Phtr sramrefonowe: 
„18 Muzyka Jekku z kawiarm „Gastronomia: 19 
"Rozmaitości. 1920 Pagawedki techniezne: 19.35 
Plyty gramofenowoe: 1915 Skrzynka porztowa nol. 
nieza: 20 Prasowy Dziennik Padiawy; 2015 Ope. 
retka „Ewa“ F. Lehura. Wykonawcew: Orkiestra 
P.R. W. Elszyvk dvr), H. Sawieka (sanrun), AI. 
Wasia] śfenar! i in.: 22 Felieton p. t: „Porucznik 
4-go pulku Spubisów : 25 Muzyka taneczna | sa- 
lonowa z dancingu i restaurat) „Polania Palace- 
Hotel", l 

Katowice GORT. 66. 1755 Wł Włosik: Popa 
danka z dzieła „Ogrodnik slaski“: 18 konsert pr- 
pularny z udziałem Tria DT. R. w Kafawirach: 19 
Codzienny odrinek  powieściow: 1920 Dr W. 
Chrzanowski: „Polityka mieszkarinowa u nas i za- 
granicą", część VW. 20 Romunikaty 
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— (0, nie tutaj? 

— Nic, nic. Musimy się już pożegnać. 
Dalej iść nie mogę. Tu się lulzie kręcą. 

Delikatnie i nieśmiało dotknął ustami jej 
mokrego od tez policzka, 

Panna Zosia uśmiechnęła się  smutnie, 
Idąc do domu myśłała. co znaczy ta obietni- 
ca, „że w kdżdym razie nie tutaj“. 

t g 


AN. 

Karczma. brzydka jak grzech i zdaje się 
jak grzech stara, była czemś tak swoiście 
odrębnem, tak zamkniętem samem w sobie. 
że wydawala się żywym, ohvdnie próchnie- 
jącym organizmem, którv karmił się odde- 
chem swych przelotnych gości. nasycał Się 
ich myślami. Ściany stawały sie stale choć 
nicznacznie coraz niechlujniejsze, szynkwas 
coraz bardziej oślizgły. jak pocący sie w tru- 
dzie człowiek. Tak. ta karczma żyła i żero- 
wała na pograniczu. 

Któregoś dnia siedziało tam za stolem 
trzech przyzwoicie nbranych kupców. prze- 
mytników. Jedli gąś, popijając przywiezio- 
nym ze sobą likierem. 

W drugim końcu izbv Andrzej z Jankiem 
skromnie raczyli się dymiącą porcją kapu- 
śniaku. 

— Cholera na nich, dla nas to naw/ 
wódki niema. a te niechrysty, no. popatrz 
tylko, co oni pija. 

Janek zerknał okiem na etykietkę. 

— Bols, psiakrew i to do gęsi. 


— Możchy się do nich przestawić. 

— Daj spokój, czy nie widzisz, z jakiem 
przerażeniem na nas patrzą. 

— Właśnie dlatego. Nie będą mieli odwa 
gi odmówić. 

— Podobasz mi się. Zaczynasz zpoówra- 
tem nabierać fasonu, Ale nie. Likier jest har- 
dzo dobry, gęś także. ale w Połaczeniu, — 
Wszystko jedno, człowiek nie świnia. to 
wszystko zje. No to, Jasiu? 

— Nie. zaczekaj. jak oni na nas patrzą. 
Kręca się. jakby ich wszy oblaziy. 

— Ciekaw jestem. za kogo nas biora, Za 
hintów. czy za bandytów. 

— Na pewno za bandytów. Twoją buzia 
Jędruś, zmusza do szacunku. 

Rzeczywiście. twarze obu przyjaciół wi 
docznie tak bardzo zmuszały do szacunku 
że żydzi pocichu wraz z gonią į likierem Bol- 
sa wynieśli się do alkierza. 

— Trzeba ich koniecznie ukarać za brak 
zaufania, Ciekawe; co oni wiozą. Wyglądają 
ua futrzarzy. 

— Nie możesz wytrzymać, Jędruż. 

— Żebyś wiedział to i nie grzech takich 
parchów ograbić. Į jestem pewien. że mają ze 


seba „kece*”) Daję et nawet na io słowo. 


Ja ich znam. No. Kecełech mit die krasne 
temdełe. 
*) kece — tajne dokumenty wojskowe 
Ciąg dalszy nastąpi. 


Na. „281. 


awa bójk 


„GLOS NARODU" z dnia 22-go września 1930. 


p. Ścieżuński (Be Be) napadi na prezesa P. P. $. 


Warszawa, 20. 9. (Telef. wl) Dziś rano 
w bufócic sejmowym doszlo dò niebywa-| 
lej awantury. Przy stole Klubu Sprawo- 
zdawców Parlamentarnych siedział okolo 
godz. 1l-cj b. posel į prezes Klubu PPS. 
p. Mierzysław Niedziałkowski w lowarzy- | 
stwie jednej ze sprawozdawczyń parla- 
mentarnych. W pewnym momencie wszedł 
do mufetu Wyżeł Ściczyński i ponad glowa 
owej dziennikarki 


uderzył grubym kijem 
w glowe p. Niedziałkowskiego, wołajac: 
— Pan mnie obraził osobiście w Ilzi- 
jszym „Rolkotniku”. 
P. Nicdziałkowski, 
nie stodzicwał się tego 
porwał się z miejsca. Z 


sie 
który oczywiście 
rodzaju napadii, 
głowy jego 


ciekła krew na koszule 
i marynarkę. W jednej chwili od pobli- 


skiego stolu socjalistów rzucili sie b, po- 
słowie: Baranowski, Stańczyk, Żujanski. 
P. Baranowski uderzył p. Ścieżyńskiego 
w twarz, p. Stańczyk w glowe, a p. Żuław- 
Ski otebrał mu kij. P. Ścieżyński zaczał 
wołać: 

-- Panowie! Ja tu jestem sam! 

P. Niedziałkowski  oprzytomniawzzy, 
krzyknął do swoich kolegów partyjnych: | 

— Fanowie, proszę nie bić! 

rzy asobnym stole siedziało kilku po- 
słów z BB., którzy powslali z miejsca, įeil- 
nakżć nie zrobili ani kroku naprzód. 
Przez chwile jeszeze wszystko się kłębiło, 


spadło na ziemie kilka kieliszków, popie]- 
niezek, krysziałowy wazonik. Panie bufe- 
lowe, zdenorwowane, 

zaczely plakać, 

Na okrzyk p. Niedzialsowskiego jego 
lowaurzysze cofnęli się, p. Ścieżyński pod- 
szodł do siolika posłów BB. poczem opu- 
śeił gmach sejmowy. Odebraną p. Śeieżyń- 
skiemu laskę złożono jako corpus delicti 
u marsz. Daszyńskiego. Jakie będą dalsze 
nastopstwa tego napadu, dotąd niewiado- 
mo. Wśród socjalistów przeważa opinia, 
że p. Niedzialkowski powinien wnieść 
skargę do sadu oficerskiego, choć p. Scie- 
Żyński 
nym. 

P, WyżełŚcieżyński byl w maju 1926 roku 
szefem sztubu w DOK. X. (Frzemyśl) i na tem 
stanowisku przyczynił się do zwycięstwa Pil- 
sudskiego. Opuściwszy stanowisko wajskowe 
rzncił się p. Ścieżyński w wir „cywilnego ży- 
cia politycznego. W rokn 1927 przygotowywal 
kampanię wyborczą BB. W roku 1929 zalożył 


"agencję dziennikarską „lskra”, która oddaje 


prasie „sanacyjącj” dość dnże uslugi. 

Urywck fejletoniku w „Robotniku', którym 
uczuł się dotknięty p. Ścieżyński, hrzmiał na- 
stępująco: 

— (zy ten Stieglitz. to on jest z Sambora? 

— Dlaczego nie miał być z Sambora? 

— To ten sam, co miał .ajencję wyżeł”. 
Czy emes"? 

— Ten sam, taki tłusty. glupi arogant. 

— Podobno strasznie lubi pieniądze. 

— Dlaczegohy Stieglitz z Sambora nie lubił 
pieniędzy? 


Min. Zaleski przeciw komisii mniejszościowe. 


Polska sprzeciwia się dsiszemu ułatwianiu procedury. 


Genewa 20. 0. (PAT). Na posiedzenia 5-tej | 
komisji Zgromadzenia Ligi Narodów min. Ma- 
rnkowicz zwalezuł słuszność oświadczenia, zło- 
żonego w dniu wczorajszym przez hr. Apponyi. 
według którego Rada upoważniona jest do zmia 
ny procedury Marinkowiez 
stwierdził, ża procedura (a została ustalona 
Frzez traktaty mniejszościowe i że dokonanie 
w niej zmian nie jest możliwe bez zgody zainte- 


resowanych rząttów. Nie można oczekiwać zgo- 


manicjszościowej. 


dy na rozszerzenie procedury muiejszościowej. 
Zkolci w dyskusji zabra] glos szwajcarski ral- 
© związkowy Motta, stwiordzając, że problem 
Niniejszościowy 
1 


porusza w wysokim  stepnin 


awnież i opinię publiczną Szwajcarji, Milczenie 


Z jego strony mogloby być tlumaczons w ten 
*DOsóh. jakoby przedstawiciel Szwajcarji za- 
Chowywaj sią obojetnie wobec calej dyskusji. 
Byłoby to temkardziej niesłuszne, ż3 właśnie 
sZwajlearskie dzieje Aostarczają przykładn. jak 
w Ciągu wieków udało się z obywateli. nale- 
ŻĄcych do trzech różnych kultur, wytworzyć 
leden naród. Następuy mówca. min. Zaleski 


Paniery niemieckie spadają, 
Skutki pogłosek o zamachu stant. l 
Londyn, 20 września. Wabcc uporczywych | 
Poglusek a planowanym puczu Hitlera w DE 


e - h s = 
zech, na giełdzie nowojorskiej 


zaznaczył się] 
Wezeruj 


gwałtowny spadek kursu papierów 

NIGENTE GI: ; ; 

Memicekieh, Bony repamicyjne spadly z &4 

Lzy czwarte punktów nu 81 i siedem ósmych. 

Także r: 

ie; 3 3 £ E 
Emieckie bony reparacyjne 2 $ na 80 i pół; 

Punkte W, 

CZARU 


t gieldzie londyńskiej spadły 5-proc. 


Jest to najniższy notowany kurs od 
WyYpuszczęnia bonów. 


À BOJA SIĘ 0 ŻYDÓW. 

di 9 aż 20) września. Madz OC 

= hMugwajt papierów niemieckich, gdyż 
Me że w razie dojścia hitlerowecw 
lzv. doszłoby do pogromu żydów i Sa- 
wych ae zach zobowiązań finanso- 
Kw = og powiększyła jeszcze wiadomość 
orlins} "tj Tribune", „otrzymana z pówneśo 
mięc r biura podraży, wedle której z Nie- 
i ear s mnóstwo żydów do Szwajcarii 
wiadomość Lrzyczynia sie da popłochu także 
rewizji ki E Paryża. że Niemcy beda żądaly ; 
Sp wych zobowiązań reparacyjnych. | 
"IRAJK W BARCELONIE ZAKOŃCZONY. 
ało") M" rześnia, Generalny strajk w Bar 
ih a. oanade zostal zakończony., Dziś ra- 

mey powrócili do pracy, 


j 
| 
| 


doówodzij. że dla traktowania spraw mnie zo- 


| sciowych jest kompetentna Rada Ligi i przeka- 


zywanie pewnych kompeteacyj specjilnym ko- 


Imitetom trzech stanowi już preekcoczenie pełno 


mocnictw Rady Ligi, zakreślonych w trakta- 
tach mniejszościowych. Na ta praektaczenie 
kompetencji Rady Ligi zgodzły się dobrowoi- 
nie państwa, mająte zobowiazania mniejszaścio- 
we. Min. Zaleski oświadczył aastępnie formalnie 
odrzuca wszelkie 
dalsze rozszerzanie dobrowolnie przyjętej, do- 


w imieniu swego rządu, że 


tychczasowej procedury i stanowcza sprzeci- 
wia się utworzeniu specjalnej komisji mniejszo- 
ściowej. Zdaniem min. Zaleskiego. mniejszości 
powinny wystrzegać się szukania pomocy poza 
granicami swych państw, gdy% zwracanie sle 
ich o pomoc za granicę losu ich nie polepszy, 
lecz przeciwnie, może go pogorszyć. 

Genewa 20 września. Na wniosek general- 
nego sekretarza Ligi sir Erica Drummonda pre- 
zydjum zgromadzenia Ligi Narodów uchwaliło 
zwciać komisję paneuropejska na wtorek 23 


Kradzież w muzeum Laterańskiem. 


Rzym. 20 września. 
skiem dokonano ubiegłej 
chwałej kradzieży, 


W muzeum Laterań- 
nocy niesłychanie zu- 
vale Sprawcy kradzieży wydra- 
pali się po fusulzie pałacu Laterańskiego do 
sali sąsiadującej z salą, w której w ubiegłym 
roku dekonano podpisu układu luterańskiego 
między Watykanem a rządem włoskim ij skradli 
stamtąd drogocenne rzeżby kamienne i frag- 
menty mozaikowe. Dotyebezas aresztowano 
18 osób podejrzanych o udział sv kradzieży. 


POŻAR FABRYKI CHEMICZNEJ, 


Moguneja. 20 września. W fabryce chemi- 
cznej w Amoenehurgu koło Moguncji wybuchł 
dziś nad ranem olbrzymi pożar, który ` natra- 
liwszy na wielką ilość materjału łatwo palne- 
go w postaci teru į żywicy rozszerzał sie bar- 
dzo szyhko i wkrótce ogarnął cała fabrykę. 
Straty wymeszą ponad miljon marok. 


Qdznaki dla Stowarzyszeń — GGwośdzie 
do Sztandarów i okucia Herby 
| MOROGFAJINY craz pieczecie i wszelkie 


kmn - 


, 


roboty w zakres rytownietwa wehodząee 
wykonuje 
POLSKI ZAKŁAD RYTOWNICZY 


J. WALENTA 


Kraków, Sławkowzka 3. (Hotel Saski) 


działa teraz na lerenie „cywil-| 


Zamyślano tedy przenieść ich z zacho- 


=- 5 


piacy! 


ść krwi! Da 


£ Odezwa wyborcza Chrześcijańskiej Demokracji. 


dr I 


ść walk!” 


Warszawa, 20. 9. (Tel. wł). Chrześcijańska ¡reformy nietylko konstytucji, lecz i wszystkich 


Demokracja oglosila dziś następującą od zwę 
przedwyborczą: 

„Obywatele! 

Prezydent Rzplitej rozwiązał Sejm i Senat 
|i zarządził nowe wybory na 16 i 23 listopada. 
Wybory te mają rozstrzygnąć, jaki ma być dal. 
| szy system rządzenia i ustroju Polski. 

Wybory mają się odbyć w chwili, gdy 
w Niemczech zwyciężyli skrajni nacjonaliści, 
sięgający po nasz dostęp do morza, gdy wy- 
słannicy Moskwy, zasilani ziotem  bolszewice- 
kiem, korzystając 7 tragicznego położenia mas 
bezrobotnych Szerz.ą swe wywrotowe zasady, 
gdy na kresach wschodnich irredenta ukraiń- 
Ska podsycana z Beriina wznawia tradycje haj- 
danzączyzny. 

Kraj wystawiony jest na niebezpieczeństwa 
zewnętrzne i wewnętrzne, ludność ugina się pod 
ciężarem nadmiernych i źle rozłożonych podat- 
ków, Rolnicy osiągają tak niskie ceny ze sprze- 
daży piodów rolniczych, że nie mogą utrzymać 
swoich gospodarstw. Mimo to chleb jest drogi. 
W miastach szerzy się bezrobocie. Kupcy i 
przedsiębiorcy likwidują i ograniczają swe inte- 
resy wobec powszechnego kryzysu gospodarcze- 
go. inteligencja pracująca i robotnicy otrzymują 
płacę nie wystarczającą na zaspokojenie najp't. 
niejszych potrzeb i cierpią nędzę. 

Tymczasem w Polsce pewne czyzniki miast | 
Szukać rozwiązania tych ciężkich zagadnień na 
drodze pokojowych reform pchają kraj do no- 
wych {į tragicznych walk wewnętrznych. . 

, Ugrupowania „SAnacyjneć Szerzą teror fi- | 
Zyczny, służalstwo, pogardę dla prawa i do- 
krych obyczajów puklicznyci. 

W tym stanie rzeczy grupy opozycyjre le- 


wicy moga nie cofnąć się przed  roezpaleniem 
w Polsce egnia rewolucii, kiedy  stcsuje się 
aresztowania i zbrojną ręką tłumi protesty. 
Polacy! Na ulicach miast easzych juž krew 
się pelata. 
Pelacy! Dość krwi, 
czych. Krew już tylokroinie zaciążyła na krót 
kich dziejach Polski ed chwili odzyskania przez 


s 
nią uiepodległeści. Przyszłość nasza nie w A 


dość walk 


rozlewie, lecz w pracy pckojowej dla Polski. 


My, demokraci, wierni idealom chrześciiań. 
skim wzywamy was-obywatele, abyście prze- 
ciwstawili się tym, kiórzy dążą do przelewu 
krwi bratniej i stanęli w szeregach ludzi, pra- 
gnących biutować potęgę Polski na prawie, 
pracy i pokoju. : 

Pragnac wyprowadzić kraj z odnzętu, Polsk, 
Stren. Chrześcijańskiej Demokracii dażyć be- 


dziedzin życia publicznego. 7 

Będziemy się domagać: 

1) Rządu opartego o zaufanie narodu; 

2) retormy konstytucji przedewszystkiem, 
w kierunku przeprowadzenia ścisłego podziału 
władz. zapewnienia trwałości rządów pod kon- 
trola parlamentu i zagwarantowania przez Try- 
kbunał Konstytucyjny zgodności ustaw z kon- 
stytucją; . 

3) poszanowania prawa i moralności w ży- 
ciu publicznem Polski i szacunku dla religij 
wszystkich wyznań, zgodnych z etyką przyro- 
dzoną; 

4) przestrzegania umów, 
Polskę ze Stolicą Apostolską; 

5) religijnego wychowania młodych pokoleń, 


zawartych przez 


poszanowania instytucji małżeństwa, rodziny, 
poszanowania praw kobiety i matki; 
6) Stanowczej obrony granic Polski, a 


w szczególności rdzennej ziemi polskiej — Po- 
morza przed zachłannością niemiecką; 

T) zmniejszenie wydatków państwowych I 
samorządowych, bowiem życie gospodarcze nie 
wytrzymuje nadmiernych tych ciężarów; 

8) ustalenia planu gospodarczego państwa 
i umeżliwienia przez ustalenie stosunków roz- 
woju naszego przemyslu i rolnictwa; 

9) wytężonej opieki nad rolnictwem przez 
ustalenie cen zboża na wysokości, umożliwia- 
jącej rolnikom nabywanie produktów pracy ro- 
botnika i rzeniieślnika, przez udzielanie tanich 
kredytów roinictwu, zwłaszcza drobnemu, przez 
ulepszenie ustroju rolnego i przez rozwój szkol- 
nietwa ludowego; , 

10; reformy systemu podatkowego, a w szcze 
gółności zniesienia podatku obrotowego jako 
przestarzalego Systemu opodatkowania; 

11) udostęsnienia taniego kredytu dla kup. 
ców i rzemieślników; 

12) przestrzegania ustaw, chroniących pra- 
cown ków i robotników przeł wyzyskiem, opie- 
ki rad bezrobhotnymi, oraz ubezpieczeń robot- 
niczych na starość i od inwalidztwa, 

Obywatele! Jeżeli checie mieć Polskę silną, 
budujcie państwo na zasadach chrześcijańskich 
1 sprawiedliwości spolecznej, Jeżeli chcecie uni- 
kraść rewculeyjnych wstrząsów, stańcia w je- 
nym szeregu z nami, aby wspólnie wtworzyć 
wieiki katolicki obóz reformy Rzplitej. 

Niech Żyje prawo jedno dla wszystkich, 
niech żyje moralność w życiu publicznem, niech 
Żyje naród polski, niech żyje Rzplita Polska! 

(Odezwe podaliśmy w całości. usunąwszy je 
dynie z pewnych względów kilka mocniejszych 


dzie do tego, aby przyszły Sejm był Sejmem lokreśleń. — Uw. Red.). 


Przygotowywanie „drugiej transzy,,? 


Warszawa 20. 9. (Telef. wł). Wczoraj. jak 
donosiliśmy, kursowały po Warszawie wat lo- 
mości, że b. posłowie mają być przewiscieni 
z Brześcia da Chełmu. Projekt taki rzeczywi: 
ście istniał z tego podobzo powodu, że warnu: 
ki przebywania aresztowanych posłów w Brze- 
ściu staly się już zbyt szercko znane 1 zbyt j 
waniem tajemnicy do innego więzienia, (Gdy 
wiadomość o tem przedostała się do prasy, któ- 
ra wybnieniała Chelm jak» miejsce prze risia- 
uia, projektu tego zaniechano. natomiast zs- 
ięta się przygotowywaniem „drugiej transzy". 

P. minister sprawiedliwości Car rozesłał — 
jak słychać z kół ..sanacji* —- do wszyskich 
urzędów prokuratorskieh okólnik. polecają*y 
przedstawienie mu w określ zym terminie wsze| 
kich danych. na których podstawie możaatw 
tsio byłym pssłom t. zw. ten rolęwu wyt 
czyć postępowanie karne. 


P. Kosmowska wypuszczona za kaucją? 


Warszawa 20. 9. Telef. wL). Jedno z pism 
sanacyjnych podaje w depeszy z Lublina, ze 
dzisiaj o godz. 12 tamtejszy sąd odbył posie- 
dzenie tajne i na wniosek obrońców b. posłanki 
Kosmowskiej uchwalił wypuścić ją na wolneść 
ża kaucją 500 zł. 


N. P. R. A „CENTROLEW?, 

„Rozwój* donos. że związki zawod. we 
w Lodzi, pozostają ʻe pol wpiywem N. P. R, 
alrzucily projekt wzjścia do „Centrolewu" i 
postanowiły wystawić własuą Iste. 

Tenże dziennik donosi że w Łodzi kandy- 
dować bedzie p. Jan Psłsniski. a w okręgi 
Piotrków Brzeziny red. Sadzewiez, 


Gzy b. pos. Kwiatkowski zbankrutował ? 


P. Jan Kwiatkowski. syn aresztowanego b. 
posla. ogłasza w „Słowie Pomórskiem* szeze- 
góly operaeyj finansowych ojca. Otóż p. Kwiat- 
kowski jest właścicielem firmy „Centrala Rol- 
nieza" w Wejherowie. Firma poniosła wielkie 
straty na niepomyślnej transakcji jagód i orzy- 
bów do Anglii. ale potem zaczęła sie znowu 
dźwigać i p. Jan Kwiatkowski twierdzi. że 
firma będzie znowu poważnym czynnikiem go- 


spadarczym na Kaszubach. Dalej podkreśla p. 
Kwiatkowski, że. do tej pory żaden z wierzy- 
cieli nie u-tosunkował się wrogo do Centrali 
Rolniczej. a naodwrót z pełnem zaufaniem ka- 
żdy godzi sie na wdziclenie odpowiedniego mo- 
ratorjum. 


Blak Str. Nar. i P. P. S. na kresach. 


We Lwowie doszlo do porozumienia miedzy 
Stronnictwem Narodowem a t. zw. Certrole- 
wem. Na terenie Wschodniej Małopolski blok 
obejmie: Stronnictwo Narodowe. Polskie Stron- 
nictwo Ludowe Piast, Stronnictwo Chłopskie i 
Polską. Fartję Socjalistyczną. 


Stomatolog 


(r med. Józef Sędzielowski 
powrócił 
ui. mumaiewskiego 6. 


Gen. Hammerstein szefem Reichswehry 


Berlin, 20 września. Prezydent Rzeszy Hin- 
denburg mianował dziś generała von Hammer- 
stein-Equord szefem Reichswehry na miejsce 
występującego ze slużby czynnej z dniem 30 
listopada br. generała Heye. 


PO NEZO CH i H Hn A 


w ogromnym wyborze, również skarpetki męskie rę- 
kawiczki, chusteczki da nesa, fartuchy i czepki dla służby 


Porec ZOFIA ARSAKOWA 
Kraków, ul. Wiślna L. 4. 


Na składzie wszelkie przybory do szycia i robót 
ręcznych. 


BURZA NAD ANGLJĄ. i 
Londyn. 20 września. Ponad pyłudniową 
częścią Amglji i ponad Kanałem szaleje ol no- 
cy gwaltowna burza. Koło Weymowh "rza 
zerwała żaglowiec franeuski „Leone s ke wew 
i rzucila na skały. Załoga zostala Wyrātiu na. 


Nr. 251. 


MUZY CZN * Przepuklinowe Pasy 


Str. 8. „GŁOS NARODU“ z dnia 29-go września 1930. 
Założona w r. 1900. — Qdzn:czona złotym medalem na wystawie w r. 19J7 » 
"|". PRACOWNIA / R i ike E e 
sowe da tychże. — Stare 
ASG, WYROBÓW ARTYSTYCZNO CYZELERSKO-BR0SZOWNICZYCH * „astrumenta naprawia, zestraja 
=A E of as Sz. 5 wymienia na nawe 
K Y Jæ NIKIEL 


HENRYK SZTORC 


w Krakowie, przy ulicy Florjańskie; L. 38. 


POLECA: 
Wszelkie wyroby przyborów ko'cielnych z metali szlachetnych bronzu 


wz Z 


antypodja. cyborja, krzyże, lichtarze i lampy. 


| 


ZNA A = =" p BL 4 Èz paca ar 


Krzków, ul. Szewska 2 


wszelkie norady przy zakła 

danin i kompletowaniu ze- 
społów oikiesiralnych 
udziela bezplatnie. 


BIRETY NA SKŁADZIE. == y F-a T. Zaidzikowski Kraków św. lana 30| __ 


Posiada na składzie wszelkie przybory kościelne według przepisów kościelnych ; 
i jak również wszelkie przybory w zakres przemysłu metalowego wchodzące 4 Dzierż, Jan Kusiak 
À i 4 =, 
N Wykonuje wszelkie zamówienia wedlug -każdego wzoru i rysunku. Przyjmuje również m Uszklenia ı witraże do kościołów od 30 zł. za Lm’ 
) wyżej wymienione - przedmioty do reperacji, odnowienia, ak rownież do srebrzenia b wykonuje się przy większych zamówieniach na rat, 9 
t x i złocenia w ogniu , |: 
i zło g e Cenv 500% niższe niż EE 


Wykonuje powierzone zlecenia szybko i solidnie pu cenach konkurencyjnych. F == 


Por TAERAA ITAS EA VANK EARA RATA NANF A 


E 


FABRYKA SUKNA | 


i innych fabryk sto wełniane jak lode 
ny, szewioty, kamgarny 


; 
ig p? h S kÓ Ú dr k 0 W J S PNN PE Ireny Gutwińskiej * 
f «yro y Proto Łańcuta Mip. Absotwentki państw. szkoły przen ari 


l , A i 
Z ZAKŁADU WYCHOWAWCZEGO W MIEJSCU PIASTOWEM flj gobroc materdy we ||| Kraków, ul, Karmelicka L. 50, parter. 


aa | Wytwórnia Milimów || 


poleca kilimy oraz przyjmuje zamówienia we- $; 


| ZE. PE WE A EE SO 


4 
imi [I (er Jobuwie, na taniej poleca: 


NA AE NE" ZIMOWY g Bon March 


e damskie, Ubrania męskie. Zarzutk', Smokingi, 
a. | Bielizna, Obuwie męskie, Mundurki studanckie 


w wielkim wyborze po cenach konikurency-nyci polecają: . 


M. JAROSZ i Sha właść. JAN HANUSZ i KAROL JAROSZ 
(raków Floriańska 35, rog św. Marka, Tel. 12329 


I | soszule, krawaty, pyjamy, | 


przaprowadza 


NM otomany, poduszki z tra- 


1% salony, rozkładanki naj- 


„ACTERNITAS"Ą 


| s anelisze es enne | 
| | | UL, MI£OŁAJSKA 14. Nr. tel, 14047. 


ekshumacje i przewozy zwłok 
za gotówkę i na raty. 
Cen; umiartowane 


kę ww morskie: i wiósienia, Uczeń 7 klasy gpn aważniam 4ż u 


w fil kie, teki kta, portfele, papierośnice. pugiia: $} ; 4 us obri | A A $ 
Torebki Ray, ME H a e SA ali ri NE góżnych A u: oDranvcu wzorów, za qotów ca la» na mtv 
bra k - 
Torby szkolne lerjnly na rewgremiy 
poleca: nne ak Przew. 
x 7 uchowieństwą oraz I 
Stanisław Rab, Kraków Sławkowska 4. $ sukna tz sławackie PIE WSZORZĘDNY 
r l | urtki i bun o 
podróży. ZAKŁAD POGRZEBOWY J 
GENY PRZYSTĘPNE j 


urządza pogrzeby od najskromniajszych 
do najwspanialszych, 


bione dokumentuje 


; 7 z y njet «4 |aowszeą0 fasonu do 1ọz- | gimn. Sierota niemaącu voi kowe wydana 5 © 
1 Rd a O 4 THAT cy 8 |sładania sprzeda tanio i |żxdnych środków na dal- Non Pa Sucha. 5019 H- 
=== przy jm. wszelkie reperacje | szo kształcenia, a znajdu-| ` + ? H 
k każd kości i tapicer Św Tomasza 4 |1207 sie w RE piana 8 

ź zde90 0 jakosci, , r nym i krytycznym poło- 

Jednorazowa próba przekona Każdej j — | eniu poszukuję, posady |Stanistawa Poprawska 8 
K A wW Y 5 lub 4 pokoje kuchnia | Piucowej Juo jakiego kol- pign'stka a 
| pick szajęciasa tak sZEDY| zródla leke inary naio 
wr wd TĘ AB można żyć. Łaskawe zgło- pk foriapiaieji i y 4 
Nr. 1 . > . . . . Zi. 14.40 WIĘ Pariad Krako katie panga Mos RO Narodi Bonarowsta 14. 1678 
wa2) T A/WJENZE „ 12:— go) wynajmę zaraz bez |? Ela WW a H 

„de b . . . . . » Sad i odstepnego. AFER 

” 6 . . . . » . .' 

poleca ; brzytwy Śrzy ślę yje: towaru b 

Wojciech Olszowski nożyczki, noże i t. p. ostrzy | powolymać się | 


starannie pod fachowem 


KRAKOW, Mały Rynek Wkierownicliwem., Sz'ilier- s 
q 

Dla P. 1. Kupców, restauratorów, pensjonatów, kawiarń i spółdzielni (nja „Šzvbkość* tirma J0-| B&E „DESS Bi aro Asa : 

odpowiedni rabat. 4 |zef a. „ad Kraków. 


ARAR plac Mariacki 8. 233 D. | ZRZESZA 


40000080000035000000000000080 CELLET ETT IOE Kokil 208 
M eea NA `~ 


aaa 


W szystkie Artykuły wchodzące w skład 
wasbru KOLONJALNO-SPOŻYWCZEGO 


win — wódek — likierów i delikatesów 
oraz owoców południowych i krajowych 
poleca po przystępnych cenach 


Kazimierz Bartoszewski 
Kraków, uł. Florjańska L. 49. 


„Codziennie świeże masło dworskie i AEEA 


C TTT T 'm==«g01 


10038 20232080000050000000 


03030065606903030000000000060000030090000000030 or , 


KILIMY 


artystyczna — dywany, pa- 136 
jsiaki łowiekie poleca naj- Ban 

ZEP taniej Wytwórnia „Kobie WE 
rzec" Kraków, ul. Podwa- $IŚ 
| le 8. Telefon 13-169. 
| 


ZDROWIE TOK ro SKA huchota uleczalna i 


reumatyzm, artretyzm, skleroza, anem, 13, st, oil W onia za. 
b'enia wyk, neurastenja, choroby nerek, katar Ery oe Robi 
żołądka, egzema, choroby kohiece, uwiąd starczy stom, Usuwa przytępiany Mil 
i niemoc płciowa są już zupełnie uleczalne:. słuch, szum, cieknienie 
Zaluteresowani otrzymają bezpłatną broszurę uszów. Liczne podzięko- 
z opinją wybitnych lekarzv, zwracając się [wania Żądajcie bezpłatne; 

w języku polskim pod airesem: pouczającej broszury. A- 
Mr. 1». ANDRAL 81, Rue Turbigo Dep. 10 Paris dres: „EUFONIA* Liszki I§ 


eo TOPIC PEER TORRE CIECZ Kraków. 


j Ceny najniższe! 


mn aa m 


WBSZ "= 


= isine; e PrZESZIO 100 lat? === 
Odznaczona 15-tu premjami, 2-ma nagrodami państwowymi, 9-ma złotymi medalami 
GRAND PRIX, Rzym 1926. 
Złoty medal Gniezno 1325, Złoty medal Rzym 1926, 
Złoty medal Ministerstwa Przemysłu i Handlu Częstochowa (326, 


Warunki 
WL"R WERE LMNINERE 0) DO MEEGEZKO 03 


A 3 
ARA. 


dana Sitwabego 


.pachwinowe, pępkowe, udowe, 


Opaski Brzuszne 
Suspensoria, prostotrzymacze 
Pończochy gumowa 


* dla cierpiących na nogi 


Narzedzia Lekarskie 


i artykuły gumowe 


a mianowicie: monstrancje, trybularze, kielichy, puszki, ; ZAKŁAD WITRATIYD. SZKLARSKU za Knapiński, Kraków 


wd. Miitoftaiska:7. — Tel. 32% 


aa a aa Nra o aa Ao AITE Pibg WSZP ENE 


f VAT i rok kici, Kursy 


„WIEDZA“ 


Kraków, ul. Studencka 14. Í. p. 


przygołowują na ustnych lexejach zbiorowych 
w Krakowie, oraz w drodze korespondancji, 
zapomocą świeżo, przez fachowych profeso- 
rów ooracowanych skryptów, wskazówek, 


| programów ' tematów. 


Kursy obejmują: 

l). Kurs maturyczny gimnazjalay wszystkich 
typów. 

2). Specjalnv kurs, przygotowujący do ma- 
tury seminarjalnej. 

3) Kurs średni 5-te| į k-tej kl. gimn. 

4) Kurs niższy w zakresie t-ch kl. gimn. 

5). Kurs 7-miu klas szkoły aowszastnaj. 

6). Kurs przygotowujecy do eqzaminu spaclal- 
nego, uprawniającego do skrócona: służb! 
wo!stowe 

Uwaga! Uczniowie kursów koresoondency|- 
nych otrzymują co miesiąc oprócz całkowi- 
tego materiału nauxowezo, tenały z S-ciu 
głównych przedmiotów do oprazn wania. 

Na kursach „WIEDZA wykładaią najwy 
bitniejsze siły fachowe krakowskich państw. 
szkół średnich. 

Do dyspozycji uczniów tenie) kursów zbio- 
rowych, oraz korespondeacyinvch. posiadamy 


| gabinet przyrodniczy i ceozrafiezno-zeolo* 


giczny. iak również bogatą bibliotekę. 


Ządać bezniatnych prospektów. 


HELENA PAPIER WIK 


KRAKÓW UL. MIKOŁAJSKA L. 11. 


ma na skladzie ; stale prowadzi: 


Pończochy damskie, dziecinne, skarpe.ki, 
rękawiczki, krawatki, kołnierze, spinki, la- 
sterka, chustki do nosa, koszule damskie, 
kombipacje,ref«rmy, bielizna dla niemowląt 
hafty, koronki, motywy, gumy do bielizny 
i na podwiązki, potniki, wstężki, taśmy 
jedwabne, wełniane i batystowe, nici, ba- 
wełny, włóczki, wełny, przędze, jedwab 
sztuczny. grzebienie do czesania, grzebyki 
do włosów, szczotki do zębów i rąk, mydła, 
woda kolońska, perfumy, szampony, przy- 
bory do zzvcia i haftu, towary ga'anteryine. 


GAOODECOLOWODZWÓWE COLITIS 


ODLEWNIA 


DZWONÓW 


w Białej Małopolska 


Poleca dzwony w dowolnych 
wielkościach i tonach o nia- 
doścignionej jakości mater- 
jału, czystaści głosu tak ze- 
społów jak i pojedyńczych 
dzwonów. y 
odlewa zespoły harmonijna 
dostraja naws dzwony ped 
gwarancją ozystaj harmenii 
de już istniejących, 


Przelewa pąkniętae, przemen- 
tówuje stare zystamy na nowo. 


spłaty dogodne! 
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